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Kraków, 19 listopada. 
»Jest to stara historja, która jednak ciągle 
staje się nowąe, oto co narzuca się czytelniko- 


Od Skrzyńskieśo do Rafaja 


ka o władzę w wojsku wysunęła się na plan 
pierwszy. Okazało się, że zagadnienie ma dwa 
centra. Gdy jedno leży w Sejmie, drugie znaj- 


t 
nai stronnictw w celu utworzenia rządu parla- zwał mnie do siebie, aby mi zakomunikować, 
mentarno-koalicyjnego. Wyraziłem nadzieję, że już na podstawie konferencji odbytej w Belwe- 
ten rząd koalicyjny ukoronuje się zupełnym derze z przywódcami kilku stronnictw, że do- 
sukcesem, t. j. premjerem parlamentarnym, szedł do przekonania, że mógłbym utworzyć ga-| w garnizonie warszawskim 
Otóż dziś złożyłem tę misję w ręce Prezy- binet koalicyjny. Odpowiedziałem p. Prezyden- Warszawa, 19 listopada (AW). Zapowiedzia- 
denta. Jestem bardzo dobrej myśli i mam na- towi, że warunki, które mnie skłoniły do dwu- ny na wczoraj rano u ministra Sikorskiego ra- 


Echa munitestacji w Sulejówku 


Zmiany na wyższych stanowiskach 


wi przedewszystkiem, gdy czyta relacje war-|duje się w Sulejówku. 

szawskie z ostatnieła iż i godzin a zna dokła-| Istnieją dwie inje polityczne, biegnące w 
dniej bieg sprawy publicznej w Polsce od lat |różnych kierunkach. Jedna jest linją praworząd- 
kilkunastu. ności i rozumu stanu, druga linją uczucia i wyo- 


dzieję, że robota dwóch dni nie pójdzie na mar- 
ne. Mam nadzieję, że pewne uzgodnienie, któ- 
re udało się uzyskać w ciągu tych dwóch dni, 
mogą być ukoronowane jeszcze tej nocy zakoń- 


krotnej odmownej odpowiedzi nie zmieniły się, port generałów został znów w ostatniej chwili 
wobec tego jednak, że nie chciałbym niczego odwołany, 

zaniedbać ze swej strony, coby mogło doprowa-| Przeniesiony w drodze karnej do Poznania 
dzić do zrealizowania koncepcji gabinetu parła- gen. Dreszer już po raz trzeci domagą się ra- 


Już od szeregu miesięcy rząd Grabskiego 
trzymał się paradoksalnem i tyłko w naszych 
stosunkach zrozumiałem współdziałaniem erde- 
cji z socjalistami. Po upadku Grabskiego współ- 


braźni. W narodzie, który wszystkie inne prze- 


czeniem tworzenia rządu parlamentarnego, z mentarnego, opartego na szerokich podstawach portu u gen. Sikorskiego w obecności gen. Ko- 


ścignął pod względem swojej poezji politycznej | premjerem parlamentarnym ha czele. 
i polityki poetycznej, ta druga limja ma swoje 
specjalne sankcje równie stare, jak mocne. Co- 


-| mów, wszystkie stronnictwa zgodziły się na za- 
kolwiek rozum stanu mówiłby przeciw niej, 


|— nie mogę ponowić odmowy. W tej chwili je- 


czasu do namysłu. 


narzewskiego. 


Jak panom wiadomo, w pierwszym dniu roz- dnak mogę co najwyżej prosić o kilka godzin W związku z przeniesieniem gen, Dreszera 


; został} wydany rozkaz do IH dywizji, zakazują- 


dzałanie to stanowiło nadal jedyny konkretny iek r _ przeciw 
fakt, na którym można było oprzeć wiarę w|ona istnieje. A wskutek tego, „że istnieje, ten 
możliwość utworzenia jakiejś częściowej czy na-|Sam rozum stanu musi Się Z nią liczyć. Z je- 
wet ogólnej koalicji stronnictw sejmowych dla dnej strony spisana konstytucja 1 zimna lcgika 
oparcia na niej nowego rządu. Jeżeli bowiem |jej interpretacji, — Z drugiej pronunciamenta 
stronnictwa biegunowo przeciwne mogą'w pew- wyobraźni i serca. Obywatele nie mają z tem 
nych warunkach współdziałać ze sobą tak dłu- kiopotu. Wybierają sobie jedno i basta. Ale kto 
go i skutecznie, to dlaczegożby nie można było | chce rządzić, więc czuć dostatecznie silny grunt 
wsunąć między nie jeszcze kilku stronnictw |pod sobą a wyraźną „drogę przed sobą, ten 
środkowych, które ani między sobą, ani w sto- |nie może zadowołnić się takiem uproszczeniem. 
sunku do obu skrajnych skrzydeł nie mają tylu |Pomiędzy temi dwoma kompleksami musi nastą- 
i takich różnic do wyrównania! pić albo względnie trwały kompromis albo TOZ- 
Gdy z polecenia Prezydenta Rzeczypospolitej grywka, oparta na zasadzie próby. rzeczywistych 
do skonstruowania takiej wielkiej koalicji za- sił. Istnieje jeszcze trzecia „możliwość, mianowi- 
brał się dr Skrzyński, przez dwadzieścia cztery | Cie, że tak lub inaczej klajstruje się sprzeczno- 
godzin zdawało się, że powyższe rozumowanie ści i maskuje antagonizmy, że robi się kolejno 
jest trafne i że koadieja istotnie do skutku doj- | rządy, które właśnie wskutek tego ani gruntu 
dzie. W ostatniej chwili jednak, gdy lista kca-| pod sobą ani drogi przed sobą czuć i widzieć nie 
licyjna gabinetu byla już niemal gotowa do „ies 
gorszą, przeto potrzeba ją uważać także i teraz 


mogą. Ponieważ ta trzecia możliwość jest naj-| 


sadę rządu paralmentarnego, na zasadę koali- 
cji, na myśl nawet premjera pozaparlamentar- 
nego, którym byłbym ja. Drugiego dnia uzgo- 
dnienie nastąpiło co do tek, co do głównych za- 
sad z wyjątkiem jednego stronnictwa, z którem 
toczyły się pertraktacje, tak, że rząd zaczął już 
dojrzewać. Wyłoniła się trudność, o którą roz- 
bieżność zdań  umiemożliwiła koalicję dwóch 
skrajnych stronnictw, a ponieważ ja byłem bez- 
silny w przełamaniu tego oporu, złożyłem mi- 
sję. Jednakże trudność nie wiąże się wcale 2 tem 
wiełkiem, groźnem, bezpośrednieiu  niebezpie- 
czeństwem, jakie wynika z sytuacji gospodar- 
czej, ani z koniecznością stworzenia rządu 0 ste- 
rokiej podstawie parlamentarnej dla rozważenia 
różnych porblemów finansowych i gospodar- 
czych (ponieważ na tym punkcie jest uzgodnie- 
nie), trudność jest innego gatunku. 

W to śmiem wierzyć, że to, co sie stało w kie- 
runku zblokowania stronnictw dla tej pracy, 


Powróciwszy do Sejmu, odbyłem rozmowy Z cy uroczystego pożegnania gen. Dreszera. 
przywódcami kilku stronnictw. Z rozmowy z Wczoraj został usunięty ze swego stanowiska 
nimi odniosłem wrażenie, że główna bodajże pułkownik sztabu gen, Zachorski, również usu- 
trudność, na którą  natrafiały usiłowanią p. nięty ma być komendant 31 pułku piechoty 
ministra Skrzyńskiego, dałaby się usunąć. | Sawicki, 

Jedno ze stronnictw zaproszone na konferen-| Niezależnie od tego szkoła podchorążych była 
cję oświadczyło przez usta swego prezesa, że w ostrem pogotowiu przez kilka dni. 


wobec zmienionej sytuacji musiałoby odbyć na- 
Gen. Dreszer z raportem u min. 


radę klubową i zająć stanowisko dopiero w cią- 
` Sikorskiego 


gu dnią jutrzejszego, 
Zakomunikowałem to przed chwilą p. Prezy- 

dentowi Rzeczypospolitej, który uznał za sto-| Warszawa, 19 listopada (Telefonem). Gen. 
sowne przedłużyć mi udzielony czas do dnia Dreszer zamierza poruszyć w swoim raporcie 
czwartkowego. Będę się starał, aby się sprawa dwie sprawy, a mianowicie sprawę potępienia 
zadocydowala jak najprędzej, uważam bowiem przez min. Sikorskiego manifestacji złożenia hol. 
każdą godzinę zwłoki w przesileniu za szkodli- du marszałkowi Piłsudskiemu przez grupę ofi- 
wą i nie chciałbym, aby te stracone godziny po- cerów. Zdaniem gen. Dreszera, potępienie tej 
szły między jnnemi na mój rachunek. manifestacji przez ministra Sikorskiego godzi w 
PRAWICA PRZECIW MIN. SKRZYŃSKIEMU. | honor armji. 


Następnie gen. Dreszer ma przedstawić w 


przedłożenia jej Prezydentowi, sprawa. rozbila 
Się o rafę, o której nie można żadną miarą po- 
wiedzieć, że była podwodzą... 

Przesilenie rządowe od pierwszej chwili swe- 
go wybuchu skomplikowało się przez przyłącze- 
nie się do niego elementu tej walki o władzę, 
która od ustąpienia marszałka Piłsudskiego ze 
stanowiska Naczelnika państwa toczy się w za- 
kresie sprawy wojskowej. Publiczne i uroczyste 
wystąpienie osobiste marszałka w Belwederze 
ze znanem, pelnem wymowneg nacisku cstrzeże- 
niem  wrządzoną nazajutrz manifestacja ofice- 
rów w-Sulejówku, nie pozostawialy Żadnej wąt- 
pliwości co do tego, że ten drugi proces wszedł 
w swoje stadjum krytyczne. 

Jeżeli” większość stronnictw i opinii publicz- 
nej mimo to starała się skupić swoją uwagę na 
sprawie tworzenia się rządu i przebiegu misji 
dra Skrzyńskiego, przemilezając jak gdyby roz- 
wijające się równolegle obok drugie, w istocie 
swej głębsze i groźniejsze przesilenie, to działo 
się to nie w myśl ułożonej z góry taktyki, ale 
wskutek instynktu, który mówił, że idąc za to- 
kiem obu przesileń, wejdzie się w położ nie 
bez wyjścia... 

Potrzeba przyznać, że przez cały dzień wczo- 
rajszy była dość upowszechniona iluzja, że: za- 
mykając oczy przed jedną przepaścią, uda się 
przemknąć ponad drugą... 

Wczoraj wieczorem jednak iluzja prysła. Po- 
wikłanie obu kryzysów okazało się zbyt silnem, 
aby owa instynktem dyktowana taktyka mogła 
jeden z nich ominąć, równocześnie drugi rozwią- 
zując. Misja dra Skrzyńskiego rozbiła się. Wal- 


przesilenie rządowe coraz bardz 
i przeoieku 


Kraków, 19 iistopada. 
Wczoraj w poludnie wszystkg  upoważniało 


do wiary, że rząd wielkiej koalicji stronnictw | jące, ale potwierdziło się w zupełności. 


pod przewodnictwem Skrzyńskiego jest faktycz- 
nie już utworzony, W Sejmie panował nastrój 
jak najbardziej optymistyczny i powszecbnie się 
wydawało, że dla dokonania dzieła potrzeba 
jeszcze tylko, by min. Skrzyński udał się do 
Belwederu dla uzyskania podpisów nominacy]- 


nych Prezydenta į że nie nie stoi temu na prze-, 


szkodzie, by to się stało, Byiby zaś gabinet 
min. Skrzyńskiego w całem tego slowa znacze- 
niu wielkim gabinetem, w którym teki dostały- 
by się w ręce wybitnych  parlamentarzystów. 
Dziesięcu z nich raz czy kilkakrotnie już fotele 
ministerjalne zajmowali. 

Pierwsze zastrzeżenia, skierowane przeciwko 
nowemu rządowi, wysunięte zostały przez Wy- 
zwolenie. Mianowicie p. Poniatowski już po 
godz. 12 w rozmowie z min. Skrzyńskim 0- 
świadczył, że nie przyjmie teki reform rolnych, 
jak długo się nie upewni, że ustawa o reformie 
rolnej zostanie uchwalona w myśl żądań jego 
klubu. 9% 

Ale nawet to zastrzeżenie nie zdołało zepsuć 
optymistycznego nastroju i gdy min. Skrzyński 
o godz. 2, po konferencji z pp. Moraczewskim 
i Barlickim, opuszczał Sejm, zapowiadając swój 
powrót na godz. 4, był także dobrej myśli, o- 
świadczając krótko dziennikarzom: »Są widoki. 
Uzgadnia się. Wrócę o godz. 4-tej, za kilka go- 


za — najprawdopodałniaiszą... | odpowiedzialnej na ławach ministerjalnych, że 

Tymczasem pod względem gospuńarczym i fi-; tą praca się nie rozejdzie i wejdzie w drugą fa- 
nansowym państwo znajduje się już nie na przy- zę, gdzie mam powody wierzyć, zakończy się 
słowiowym »brzegu przepaści, lecz w samem koalicją i — mam nadzieję — premjerem paria- 
jej środku. Coraz większa liczba robotników bez mentarnym. 
pracy, aparat gospodare» ~ zrujnowany, karmio-| Jeżeli uda się nam w najbliższych godzinach 
na ale nie przekarmiań {przez państwo inteli-. zrobić rząd koalicyjny, parlamentarny z szefem 
gencja obarczona niezwyfgą dotąd troską, czy | parlamentarnym na czele, to w każdym razie — 
najbliższy miesiąc pratic jej ME pobo- ja nie zaszkodziiem. 

których wartość maleje, pieniądz złożony 
ciężką chorobą. Zatrzymać ten straszny spadek MISJA MARSZAŁKA RATAJĄ. 
i upadek, położyć tamy rozrostowi zlego i stwo-| W tym samym czasie, w późnych godzinach 
rzyć warunki poprawy rzeczywistej, może tyl-| wieczornych rozpoczął marszałek Rataj, po 
ko rząd silny, więc wlasnego jutra saw 
wszystkiem pewny i wolny od obawy, że lada lem zbadana, czy nie mógłby on utworzyć rzą- 
godzina mogą przyjść do niego groźne jakieś | du koalicyjnego. 
ostrzeżenia lub że z jego fundamentu politycz-| Marsz. Rataj rozpoczął od rozmowy z pp. 
nego usunie się ten lub tamten kamień żle i Koziekim. Kolejno zaproszono na- 
/Bariińskiego, Popiela i Dubanowicza. 


ny, stępnie do marszałka pp. Witosa, Chacińskiego, 
Nadzieje na utworzenie się taki=go rządu są 

od wczoraj wieczora mniejsze, niź kiedykolwiek. | O godz. 12 stało się wiadomem, że poseł Bar- 
Z brakiem zapału aż nadto zrozumiałym misję ficki zastrzegł sobie odpowiedź stanowczą na 
po Skrzyńskim objął marszałek Rataj. Objek- jutro, gdyż musi zasięgnąć opinji swego klubu. 
tywnych racyj, któreby kazały wnosić, że dla; Podobną odpowiedź miał udzielić także posel 
niego zadanie okaże się łatwiejszem, niema żad-| Popiel (NPR.). 

nych. Trudności bowiem pozostają te some dla| Z uwagi na to, iż Wyzwolenie odmówiło u- 
Rataja, na których rozbiła się próba Skrzyń- działu w obradach, wynika, że nie jest ono 
skiego. Ale nie znaczy to wcale, że przedsięwzię- | skłonne do wzięcia udziaiu w koalicji według 
cie marszałka Rataja musi się nie udać. Logika; koncepcji nowej, która polega na tem, że cały 
polskich przesileń politycznych jest bardzo | ewentualny gabinet Rataja ma się skladać z 
swoista. Uniemożliwia ona wszelkie przewidy- | parlamentarzystów. Pierwotny zamiar, aby zlo- 
wania lecz równocześnie uprawna wszelkie na- żyć gabinet zaraz į jeszcze w nocy przedstawić 
dzieje... (8). |wniosek nominacyjny Prezydentowi Rzeczypo- 
spolitej, wskutek zastrzeżenia Barlickiego i Po- 


o 
S è ZA q] piela, uległ zmianie i w nocy nie został stina- 
12] 2 j 3 ty | lizowany, 
Marszalek Rataj odjechał następnie do Bel- 
wederu. 


O godz. 1.30 w nocy powrócił marszalek Ra- 


czo sprzeciwiła się P, P. S. Wrażenie tych jnfor- | taj z Belwedru i przybył do »Klubu sprawo 


| czył: 
| Po godz. 


H 


oświad- 


Htej we- 
Gdy w kilka minut po godz. 4 przybył do 10 Prezydent Rzeczypospo” 


Sejmu min. Skrzyński, udał się do niego na kon- 
ferencję p. Głąbiński, a po kilku minutach wy- 
chodząc, sam oświadczył, że sytuacja jest i 
»prawie popsuta«, Warszawa, 19 listopada. Marszalek Rataj w 

Rozpoczęły się nowe konferencje min. Skrzyń. swej deklaracji, złożonej wobec przedstawicieli 
skiego z pp. Chacińskim i St. Grabskim, MAT- | prasy wyraźnie zapowiedział, że decyzję wj 
szałka Rataja z pp. Witosem i Dębski, wreSZ- | sprawie przyjęcia misji odraczą do chwili, kie- 
cie wspólna konferencja pp. Skrzyńskiego, Głą-; z ie stanowisko P. P. S. w st 
bińskiego, Witosa, Moraczewskiego i Barlickie- | dy wiadomem będzie +. = "A POLO: 
go. Po tej konferencji, która się zakończyła oj sunku do jego misji. Stanowisko P. P. S. jest o- 
godz. 6.45, p. Witos oświadczył dziennikarzom: | czywiście w dużym stopniu zależne od stano- 

»Wobec sprzeczności, jakie zachodzą pomię- 
dzy Z. L. N. a P. P. S. — a dotyczą one mini- 
stra spraw wojskowych — p. Skrzyński uznał, 
że misja jego nie wydała odpowiednich rezulta- 
tów «. 

P. Skrzyński udał się do Belwederu, a w Sej- 3 , Warszawa, 19 listopada. 
mie rozpoczęły się obrady klubów. O godz. 8.50] W dniu wczorajszym już w godzinach po- 
wieczorem pojechali do Belwederu również pp. | rannych rano giełda pracy przy uliey Ciepłej w 
Głąbiński, Witos, Barlicki i Chaciński. Tam na | Warszawie znalazła się w wielkiem oblężeniu. 


wspólnej konferencji uznano marszałka Rataja Przed giełdę nadciągnęło kilkuset robotników, 


za najodpowiedniejszego człowieka do utworze- którzy dowiedziawszy się, że nie ma żadnej 
nia nowego rządu. zmiany na lepsze i rząd jeszcze się nie utwo- 
MIN. SKRZYSKI O SWOJEJ MISJI. |177? Postanowił zademonstrować. W tym celu 


krótkiej naradzie w Belwederze, konferencje ce-. 


A W godzinach wieczornych stało się jasnem, 
że prawica, która w czasie trwania misji min. 
Skrzyńskiego nie chciała odstąpić osoby gen. 
Sikorskiego, nie stawia tej kwestji zasadniczo. 
Był to manewr, obliczony na u:rącenie min. 
Skrzyńskiego, który na prawicy posiada wielu 
wrogów. Niestety za ten manewr przychodzi 
eałemu państwu drogo płacić przediużającem 
„się przesileniem, którego końca nie widać. 

Poniżej podajemy depesze, obrazujące sytua- 
cję, jaka była dziś rano: 


J:k nie tiopuszczono do utwerzenii 
rządu min. Skrzyńskieg0? 


Żądania wojskowe narodowej demokracji. 
(Telefonem od naszego korespondenta), 

Warszawa, 19 listopada. „Robotnik“ podaje 
autentyczną podobno informację o przebiegu 
decydującej narady, która się odbyła z mini- 
strem Skrzyńskim o godzinie 6 wieczorem z u- 
dzialem posłów Barlickiego, Moraczewskiego, 

iąbińskiego i Witosa. „Robotnik“ pisze: 

„Pan Gląbiński oświadczył, że klub jego ob- 
staje przy pozostawieniu p. Sikorskiego na sta- 
nowisku ministra spraw wojskowych, a jedy- 
nie może zrobić ustępstwo, zalecające na to sta- 
nowisko cywilnego ministra w osobie p. Plu- 
cińskiego lub p. Czetwertyńskiego, przyczem 
generał Sikorski otrzymałby nominację na sze- 
fa sztabu generalnego. Poseł Moraczewski od- 
rzucił oczywiście te propozycje, oświadczając, 
że skoro chodzi o rząd koalicyjny, to należy w 
danej chwili tekę ministra spraw wojskowych 
zneutralizować. Sposób ku temu widzi w po- 
wierzeniu tej tegi generałowi rzeczywiście nie 
politycznemu, mającemu odpowiedni talent or- 
ganizaeyjny i kierowniczy. Wówczas p. Głą. 
biński zapytał p. Witosa, co o tem sądzi, Pan 
Witos odrzekł figlarnie: że on w tej sprawie 


d- |ogłasza swoje niezainteresowanie. Wobec tego 


minister Skrzyński oświadcz 


AA í ył, że zrzeka się 
misji utworzenia gabinetu“, 


Trudności morszołse Refajn © utoorzenin rzedu 


wiska innych stronnictw lewicowych, z których 
»Wyzwolenie« wogóle nie bierze udziału w ro- 
kowaniach z marsz. Ratajem. Wobec tego w ko- 
lach sejmowych już teraz przyjmują za rzecz 
pewną, że marszałek Rataj misji utworzenia ga- 
binetu nie przyjmie, i że idea koalicyjna leży 
„w gruzach. 


Burzliwe nasiroje w stolicy 


Bemonstracje bezrobotnych — Tłum kobiet pod Seimem — Ałarmu'ące pogłoski 


| Niezależnie od powyższych manifestacyj 
ltłum, złożony z kilkuset bezrobotnych kobiet 
(udał się pod Sejm, protestując przeciwko prze- 
| dłużeniu kryzysu. W czasie tej demonstracji zo- 
stało 10 kobiet aresztowanych przez policję. 
Warszawa, 19 listopada (Telefonem). Wczoraj 
przez cały dzień nadchodziły do Sejmu alarmu- 
jące pogłoski o rosnącem wzburzeniu wśród bez- 
robotnych, Opowiadano, że wśród bezrobotnych 
uwijają się agenci komunistyczni i bolszewizu- 


swoim raporcie, iż rozkaz ministra Sikorskiego, 
przenoszący go w ciągu 24 godzin na inne sta- 
nowisko jest niezgodny z pragmatyką służbo- 
| wą, uchwaloną przez Sejm, która w tym wypad- 
'ku przewiduje dla oficera udzielenie mu dwu- 
tygodniowego urlopu. 
Załoga Wiina w hołdzie 
| dia marsz. Piłsudskiego 

Z okazji siedmioletniej niepodległości wszyst- 
kie oddziały wojskowe stacjonowane w Wilnie 
wysłały marszałkowi Piłsudskiemu w Sulejów- 
ku wyrazy hołdu jako Twórcy wojska polskie- 
go. 


Nowe stronnictwo polityczne 

Sosnowiec, 19 listopada (AW). W zagłębiu or- 
ganizuje się nowe stronnictwo polityczne im. 
J. Piłsudskiego, zadaniem którego, według tym- 
czasowego programu, ma być walka z komuniz- 
mem, szerzenie idei demokratycznych, uzdro- 
wienie metod pracy politycznej w kraju, oraz 
zapewnienie marszałkowi Piłsudskiemu stanowi- 
ska, należnego mu ze względu na jego zasługi. 
Na odbytem onegdaj pierwszem organizacyj- 
nem zebraniu członków wybrano zarząd okręgo- 
wy, złożony z pp. dr Gosiewskiego, dyr. Wrzo- 
ska, dyr. Jankowskiego, L. Berbeckiego i K. 
Grodzickiego. w, 


Krwawy bunt litewskiego pułku 
piechoty 


(Telegram własny „Nowej Reformy*). 
Wilno, 19 listopada. Z pogranicza lietwskie- 
go donoszą, że onegdaj w miejscowości Olita na 
Litwie stłumiono krwawo bunt wojskowy 6-go 
| pułku piechoty, Inicjatorami buntu byli nowo- 
|zaciężni, a to z powodu zachowania się oficera 
|Liwszyca, który uderzył w twarz żoinierza. — 
Żołnierz w odwet przebił oficera bagnetem. Po- 
tem rekruci zabarykadowali się w koszarach i 
bronili się przez kilka godzin. W rezultacie legł 
jeden żołnierz, a 6 żołnierzy raniono. Z pośród 

oblegających padł od kuli ficer Honielko. 


Jednomyślna uchwała gabinetu niem, 
zn przyjęciem umów lokarneńskich 


Berlin, 19 listopada (PAT). W czasie narad 
gabinetu nad traktatami locarneńskiemi iite 
denburg kiikakrotnie przemawiał za uprawia- 
niem polityki w duchu locarneńskim oraz za 
przyjęciem traktatów. Uchwała gabinetu zapa- 
dia jednomyślnie. Reichstagowi przedłożone 
będą do uchwalenia dwa projekty ustaw. Pierw- 
Szy z nich dotyczyć będzie ratyfikacji trakta- 
tów, drugi upoważni rząd niemiecki do zgło- 
'szenia przystąpienia do Ligi Narodów. 

Dzienniki donoszą, że przypuszczalnie w 
pierwszej połowie grudnia Luther poda się do 
dymisji, aby ułatwić przekształcenie gabinetu 
w kierunku lewicowym, 


Kolejarze angielscy przeciw 
Mussoliniemu 


| 


dzin zrobi się jasno«. 

Tymczasem właśnie w tych godzinach prze- 
rwy obiadowej rozchodzi się wieść, że misja 
Z. L. 


min. Skrzyńskiego została nagle nozbita. 


jący »enpechowcy«, którzy pragną te TE Londyn, 19 listopada (PAT). Wobec możli- 
i wości przyjazdu Mussoliniego de Londynu ©- 


ay kotapetać iarsma peo, ; jaj = ai świadczył sekretarz związku maszynistów ko- 
dzietejszy zorganizować manifestacje, ale już w lejowych, że nie jest wykluczone, iż kolejarze 
| większym stylu. Policja wydała cały szereg za- odmówią obsługi pociągu, w którym będzie się 
znajęgował Mussolini, 

air RM 


- 


=" | 


= wę 


Pieśń polska na Bałkanie 


Wrażenia z podróży krakowskiego chóru 
akademickiego. 

Po dwuletnich prawie staraniach udało się Wy- 
działowi krakowskiego chóru akademickiego za 
prezesury p. M. Hisztina, słuchacza medycyny, 
przeprowadzić wycieczkę, zakrojoną ma większe 
rozmiay, z niezaprzeczoną korzyścią dla uczestni- 
rozmiary, z niezaprzeczomą korzyścią dla ucze”tni- 
ków i, śmiało a z dumą mówiąc: dla chwały pieśni 
polskiej. Sam, jako uczestnik tej wędrownej dru- 
żyny, chowam w pamięci niezatarte wrażenia z po 
znania krajów i narodów, które dla Polski obecnej 
okazują wiele sympatji i podziwu, a dla których 
myśmy byli: „misjonarzami sztuki i duszy pol- 
skiej”, wedlug wyrażenia bukareszteńskiego dzien- 
mika „Cuvantul“, 

Dnia 23 września rano przed pociągiem lwow- 
skim zebrała się wesoła, pełna humoru i dobrych 
nadziei gromadka 52 młodzieńców. Przepiękna : o- 
goda jesienna dostarnjała się wybornie do roz- 
śmianych czarem beztroski głów, a przystrojo- 
uych rogatemi czapkami studenckiemi o białych 
bamwach z amarantowym szłakiem i srebrnym 
sznurkiem, Strój ten, jak się okazało później, bar- 
dzo dobre na obcych wywierający wrażenie, na- 
dawał wszystkim twarzom młodzieńczy wygląd, 
odmłodził dwóch starszych wiekiem śpiewaków, 
którzy ochoczo przyjęli udział w wycieczce, jako 
byli członkowie chóru akademickiego, tak, żeśmy 
wszyscy na pozór dawali obraz grupy śpiewają- 
cych miokosów. Jedyną na zewnątrz powagą dla 
oka ludzkiego był towarzysz-opiekun chóru, prof. 
Tadeusz Estreicher, który, jako przedstawi- 
ciel Jagiellońskiej wszechnicy, nie mógł przybrać 
sobie studenckiej czapeczki. Za to też wszelkie 
zaszczyty i ciężary reprezentacyjne odrazu na gło- 
wę jego spadały. Usposobienie jednak czcigodnego 
profesora w ciągu całej podróży tak wszystkich 
do niego przybliżało, że czasem nie było mać ró- 
źżniey między studentami a profesorem, który 
wszelkie niedole podróży znosił z dziwną wyrozu- 
miałością, 

Na dworcu krakowskim, prócz nielicznych człon 
ków rodziny „nikt chóru nie żegnał, ale ten objaw 
apatji społeczeństwa składaliśmy na zbyt wezesną 
porę odjazdu. Natomiast przykre na nas zrobiło 
wrażenie zaniedbanie zarządu krakowskiej dyrek- 
cj kolejowej, która chórowi polskiemu, jadącemu 
za granice w oelach propagandy „użyczyła* wa- 
gonu trzeciej klasy, zarezerwowanego najgorszej 


- Sony, na zewnątrz i wownętrz zaieczyszczonego, 


Jakiego dotąd nie zdarzyło mi się widzieć na ża- 
dnej „zakazanej“ bocznej linji kolejowej, Wygląd 
wagonu nie nadawał się (co najmniej) na „repre- 
zentację* na granicy obcego państwa i dlatego 
podwójnie odczuwaliśmy tę krzywdę, nam wyrzą- 
dzoną przez miejscowych „opiekunów“, Na szezę- 
ście Pan Bóg był łaskaw, bo na granicy rumuń- 
skiej z powodu zbyt wczesnego przyjazdu nikt 
z przedstawicieli zapmzyjaźnionega państwa nie 
mógł oglądać, w jakiej to „klatce* Polska wy- 
słałą swoje „Śpiewające ptaszki”, 

W ciągu jazdy pierzchnęły prędko smutne re- 
fleksje, tak częste u nas, tak, że w dobrych hu- 
murach zajechała „wiara“ do Lwowa, Tam sym- 
patycznie przywitani przez delegatów „Chóru te- 
chnickiego' i „akademickiego*, 
się, że zapowiedziany we Lwowie koncert nasz 
obudził powszechną sensację, albowiem... „jedzie- 
my reprezentować muzykę chóralną polską“. Stąd 
zrozumiałe zaniepokojenie i trema. W. cichości 
ducha rozstrząsaliśmy sumienie, czy nie jest to 
„porwanie się z motyką na słońce", Koncert je- 
dnak w pięknej sali politechniki lwowskiej roz- 
prószył wszelkie obawy, bo publiczność od po- 
czątku do końca dawała gorący wyraz uznania, 
nawet zachwytu. Nie wierzyliśmy własnym uszom 
i oczom i kiedy pod koniee koncertu wręczono 
nam bukiety od lwowskich stowarzyszeń śpiewac- 
kich z życzeniami powodzenia, zdaje się, że wszy- 
stkie nisze serca zabiły radosną wiarą, że nie za- 
wiedziemy oczekiwań tych, co nam ufali, a zmu- 
simy do uzmamia tych, co powątpiewali. Sukces 
lwowskiego koncertu był dobrą wróżbą przyszło- 
Šci. To też, kładąc się spać na wąskich, drewnia- 


- mych ławkach „reprezentacyjnego* wagonu, odda 


waliśmy się pięknym marzeniem o rozkosznie za- 
szczytmej przysziości. Gładko też przeszła. pierw- 
8zą. noc twarda, lecz z ming przyszłego zwycięzcy 
na zaspanych licach wędrownych trubadurów. —- 
Wozesnym rankiem zbudzono nas na granicy pol- 
skiej, na stacji Śniatyn—Załucze, gdzie oszczędze- 
n0 nam rewizji pakunków i gdzie pożegnaliśmy... 
la zawsze nasz „rodzimy“ wagou i za chwilę przy 
jechaliśmy do pierwszej stacji rumuńskiej, która 
niegdyś miała nazwę Niepołokowcie, a obecnie 
przybrała egzotyczne nazwisko: „Ghica—Voda*. 


PEACE ERC EPEE DEPO E RE EA 


EWA ŁUSKINĄ 


BUDDRA I SZAŁ 


(Ciąg dalezy), 18 


Lala zatraca się stopniowo, wobec tej zdartej 
genialną ręką — zasłony z zagadki bytu. Za- 
chwyt aż bolesny, na który niema słów, — 
przechodzi w lodowe odrętwienie, É 

Gdy Lala z trudem oderwała wreszcie wzrok 
od wizji płomiennej — spojrzenie jej, wyzute 
ze świadomości, pada na stojący na konsoli 
u stóp obrazu, posążek Buddhy, z kryształem 
mądrości na czole. Tuż obok, w ehińskiej wa- 
zie z ciemnego bronzu, wychyla się kilka liljo- 
A chryzantem, o długich, wątłych łody- 

Jak „tknięta wewnętrznym nakazem, Lala 
Powstaje — i po miękkich dywanach zbliża 
się bez szelestu, gdzie przeczysty Gautama, 
© twarzy słodkiej kobiety, lśni na na tronie 
© rozpóstartej tęczy pawich piór, — djament 
w koronie lotosu. Odpina dwie przepyszne 
tygrysie orchidee, śniące na jej piersi, wśród 
cząrnych koronek — i składa je komym ge- 
stem u stóp ciemnej statuy. 

Lala rozgląda się teraz dokoła, pełna zadu- 
my, jakby niezupełnie rozbudzona z ciężkiego 
Snu. Widzi wszędzie przepych poważny naj- 


D 


dowiedzieliśmy |. 


Güv- Tian 

Miasto Meksyk zostało założone w roku 1325 
przez Inkasów, pierwszych mieszkańców Meksyku 
i obchodzi w bieżącym roku  600-letni jubileusz. 


FUTBOLU CZE LPOEJCIYNOTCCZJ I 


NOWA REFORMA 


szych budynków miasta, katedrę, którą rozpoczę-' 
to budować w roku 1573, a ukończono w 1667.! 
Równie wspaniale, jak wygląd zewnętrzny, przed- 


Rycina nasza przedstawia jeden z najwybitniej- stawia się także wnętrze katedry, 
ZO WZORCOWA W EE CK Kw Cc ENCjA wydawców w sprawie rozporządzenin, 2a- 


przedwczoraj w obserwatorjum Yerkesa w Ame-|z kaplicy szpitala wojskowego przy ulicy Wroeo: 


ryce, znajdującego się 
zbiorów Wielkiej Niedźwiedzicy i Psów Gończych. 
Kometa jest dziewiątej wielkości, a więc widzial- 
ny tylko przez lunety. Jest jednak nader interesu- 


na pogoiczu gwiammio- |ławskiej o godzinie 3 po południu. 


ZARZĄD SOKOŁA KRAKOWSKIEGO ogłasza: 
Wzywamy wszystkich, już zapisanych członków 


jący puzez swoje wyrażne jądro i ostry, zakoń-| do orkiestry amatorskiej Sokoła krakowskiego, na 


czony krótko warkocz. 


zebranie, które odbędzie się we czwartek, 19 bm., 


ROZWÓJ KOLONIJ LETNICH I OBOZÓW HAR | © godzinie 7 wieczorem. 


CERSKICH,. Z kolonij letnich, urządzonych przez 


Zapraszamy zarazem chętnych, a jeszcze nie na- 


24 Towarzystw krakowskich w roku bieżącym, | leżących do orkiestry, na to zebranie. Po zebraniu 


korzystańo 2.629 dzieci, z 
: 1178 dziewcząt. Liczba korzystających z kolonij 


tego 1.451 chlopeńw| odbędzie się pierwsza próba w pełnym składzie. 


Z KLUBU SPORTOWEGO. Sekcja szachowa 


wobeczym roku wzrosła o 50.7% w stosunku doj uchwaliła urządzić dla członków Klubu Społeczne- 
roku 1924. Wzrost tem jest wynikiem energji i peł-|go bezplatne wykiady o grze szachowej. Pierwszy 
nej poświęcena pracy zarządów Towarzystw, urzą-| wykład odbędzie się we czwartek o godzinie 7 wie 


dee jących kolonje. 


czorem. Sekcja zaprasza interesowanych członków 


Nu szczególnejszą uwagę zasługuje w obacnym|0 przybycie. 


roku rozwój kolonij i obozów harcerskich, Gdy 


Z KRAKOWSKIEGO TOW. LEKARSKIEGO, 


w roku 1924 kolonje te i obozy liczyły zaledwie| We czwnetek, 19 bm., o godzinie 8 wieczorem od- 


145 uczestników, 
czyło w kolonjach 
646. 

Przebieg koloni w tym 


i oboznwci 


to w bieżącym mku uezestni-| będzie się zebranie towarzysko-naukowe, na któ- 
haweśsskich osób|rem „profesor dr Michał Szyszka wygłosi odczyt 


pod tytulem: „Na pogramiczu dwóch świaiów* 


roku był bardzo po-|(z dziejów ideologji wyzwaleńczej Polski i Rosji). 


myślny, gdyż ilość nieznacznych zasłabnięć wśród | Goście mile widziani. 


dzieci, jak niedyspozycje żołądka, przeziębienie, 
angina, skaleczenie i t. p., była znikoma i to tylko 
w kolomjach leczmiczych. Rezultat dotychezaso- 
wych kotonij przedstawia się nadzwyczaj pomyśl- 
nie, gdyż na 2.629 dzieci ubytek wagi zamotowa- 
no u 32, stan niezmieniony u 34 dzieci, natomiast 
w pozostałych wypadkach zaznaczył się przyrost 
wagi, który niejednokrotnie wymosił aż 7 kilogra- 
mów. 

KONFERENCJA WYDAWCÓW CZASOPISM. 
W dniu wczorajszym odbyła się w Krakowie kon- 


prowadzającego z dmiem 15 grudnia prenumeratę 


Tu odrazu czekała nas miła niespodzianka w po'wać 17 członków bamdy, jedmego z niej w tea- pism przez pocztę. Konferencja uznała zarządzenie 


staci dwóch wagonów rumuńskich, 
nych dla gości polskich przez bukareszteńskie to- 
warzysówo dla spraw kulturalnych t. z. „Funda 
tiunea culturala Principele Card“, Wagony te bar 
dzo wygodne (1 wóz 2 klasy i wóz sypialny 3 kla | 
sy) były odtąd dla nas stałem mieszkaniem w Ru 

munji poza Bukaresztem i Czemiowcami, gdzie) 
chór gościł w domu akademickim. Z granicy ru- 


wnym placu przed magistratem, Na dworcu ocze 
kiwały nas delegacje miasta, konsulatu polskiego 
i ministerstwa oświaty, które wysłało nam na sta 
łego przewodnika podróży p. Marcelego Bote 
za, dyrektora największego chóru bukareszteń- 
skiego „Comterea Romanici*. W powitalnych mo- 
wach wiiających nas przedstawicieli rumuńskiej 
inteligencji wyczuliśmy odrazu serdeczny nastiój 
gościnności, jaka nam miała towarzyszyć udtąd 
przez całą podróż przez państwo zaprzyjażn:cne, 
a wszyscy akcentowali wspólne interesy polity- 
czne Rumunji i Polski. 

Profesor Estreicher odpowiedział dłuższem prze 
mówieniem w języku francuskim, przypominając 
stosunki wspólne gospodarcze i kulturalne w prze 
szłości, Odśpiewanie obu hymnów zakończyło tę 
wstępne chwile  zapozuanią się obywateli-aljan 
tów, 

(C. d. n). 


KRONIKA 


Kraków, 19 listopada. 


B. Wallek-Walewski. 


Nieustanne deiraudacje 

A. W. donosi z Łodzi: 

Naczelnik urzędu pocztowego w Czortkowie do- 
puścił się defraudacji na sumę kilkunastu tysię- 
cy złotych, Po wykryciu nadużycia został on are» 
sztowany i oddany władzom śledczym do dyspo- 
zycji, 

Pociągnięcie do odpowiedzialne- 
ści opieszałego starosty 

A.W. donosi z Wilna: 

Kierownik starostwa święciańskiego, Momtwiił, 
został pociągnięty do odpowiedzialności dyscypli- 
narmej pod zarzutem zlekceważenia swoich vbo- 
wiązków. Mimo otrzymanych informacyj o mają 
Gym nastąpić napadzie, nie zarządził on żadnych 
środków bezpieczeństwa. 


Międzynarodowa banda iaższerzy 
banknotów 

Z Sofji donoszą: 

Policja sofijska wpadła am trop bandy falszarzy 
banktmotów, której członkowie: Austrjacy, Wę- 
grzy, Bułgarzy i Rosjanie urządzili sobie warsztat 
na przedmieściu. Policją zdołała już przyareszto- 


przeznaczi= | 


trze, o trzech na dwowcu przy nadejściu pociągu | 10 7% szkodliwe dla wydawnictw. Odpowiedni, | s 


i 
i 


wiedeńskiego. W bagażach, natychmiast skonfi- 
skowanych, znaleziono znakomite urządzenia te.| 
chniczne, służące od fabrykacji fałszywych baak- 
notów. Banda zajmowała się sporządzaniem bank- 
notów na sumę 5.000 lewów. Znaleziono już falsy- | 

| 


Z Londynu donoszą: 

Parowiec „Le Nape“, dążący z Nowego Jorku 
do Jackson ville z 200 pasażerami, rozesłał aiar- 
mujące radjo-sygnały, wzywające pomocy. Naj- 
bliżej znajdujące się parowce pospieszyły na to 
wezwanie z pomocą. Okazało się, że parowiec jeat 


objęty płomieniami. Łuna pożaru widoczna była Opieki nad więźniami, zwraca się do publiczności 


w Atlamtie-Oity, 
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy“). 
Nowy Jork, 19 listopada. W sprawie katastro- 
fy okrętu „Lenape“ donoszą: Parowiee ten wiózł 
363 pasażerów. Gdy znajdował się w odległości, 
30 mil od lądu, powstał na nim pożar. Kapitan za-| 


I 
t 


rządził natychmiast powrót do portu, do którego, 
jednakże nie zdołał dopłynąć. Dzięki przytomności. 
umysłu kapitana, wszyscy podróżni zostali urato- ' 
wani z wyjątkiem jednego, Kilka osób odniosło | 
ciężkie rany z poparzemix. Kapitan ostatni opuścił 
statek. 


PROPAGANDA KRAKOWA POD WZGLĘDEM 
TURYSTYCZNYM. Wczoraj wieczorem pod prze- 
wodnietwem wiceprezydenta Roliego odbyła się w, 
magistracie krakowskim ankieta w sprawie skie-' 
towania ruchu turystycznego do Krakowa. 
szemrnmy referat wygłosił o ruchu turystycznym dir 
Beres, przedstawiając wszełkie braki naszego mia- | 
sta w tym kierunku. | 

W sprawie ustanowienia organu miejskiego dla, 
ochrony zabytków Krakowa obecni zgodzili Się | 
na ten projekt. Organ taki pełmiłby fualkcję wy- 
wiadowczą w kierunku ochrony zabytków i hył-, 
by podłegły budownictwu miejskiemu. | 

APROWIZACJA MIASTA. Jak się dowia/luje-: 
my, piekarni} miejska posiada stały zapas mąki 
żytniej na dwa do tirzech tygodni, « poza tem po-| 
siada umowę o stałą dostawę mąki z Poznania. 
Obecnie piekarnia miejska wypieka 4—5 tysięcy 
kilogramów dziennie, | 

W miejskich składach opałowych węgla jest 
porldostatkiem, a drzewo, którego zapasy się koń-. 
ozą, zostało w większych ilościach zakontrakto- 
wame i zamówione w państwowych zakładach w 
Kępie pod Rozwadowem.. Piewsze transporty drze, 
wia już są w drodze. 

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE ZA SPOKÓJ DU- 
SZY Š. P. WŁADYSŁAWA PROKESCHA, 'redak-! 
tora „Nowej Reformy“, jako w drugą rocznicę; 
zgonu, odbędzie się jutro, w piątek, o godziniej 
T rano w kaplicy Matki Boskiej kościoła O. 0.! 
Karmelitów na Piasku. j 

NOWY KOMETA. W obserwatorjum krakow- 
skiem dostrzeżono nowego kometę, odkrytego, 


rzecz więźniów, przebywających w więzieniu kra- 


| cznie, będą w tej pracy śjiżą pomocą. — Książki 


vosinils, mazaóocziam gr pemr kirey Lehopi ` 
1. 20, zgłosił w policji, że 14 bm. wydaliła się z je- 


20, i 
| PRZESTASZYŁ SIĘ, W 


szeroko umotywowany memorjał, domagający sis 
zniesienia tego rozporządzenia, wysłany zostanie 
do Warszawy w najbliższym czasie. 
KWALCZANIE ŻEBRACTWA. Oddewna w ko 
łach społeczeństwa krakowskiego odzywały się 
głosy, domagające się zajęcia sprawą żebraciwa 


wstępnej. 


w magistracie komitet uchwalił wprowadzenie 


w miejsce jałmużny pieniężnej dwu- i pięcio-gro- | ri 


szowe znaczki na posiłki, które będą wydawane 


į w jadłodajniach Sióstr Miłosiordzia. przy ul. War- 
iszawskiej i u Sióstr Albertynek przy ulicy Kra- 


kowskiej, w celu podania pomocy prawdziwie po- 
trtzebującym, a usunięcia fałszywych „biednych“. 
O KSIĄŻKI DLA WIĘZNIÓW. Patronat, Tow. 


z prośbą o składanie książek treści belletrystycz- 
nej i naukowej, oraz podręczników szkolnych na 


kowskiem. Patronat pracuje nad poprawieniem 
moralności więźniów i przywróceniem ich społe- 
wzeństwu, a książki, któcę: często leżą bezużyte- 


składać można w lokalugfatronatu, w nowym do- 
mu przy ulicy Jabłonowskich, codziennie od go- 
ziny 10—11 i od 17—19, prócz niedziel i świąt, 

WYDALIŁA SIĘ Z DOMU. Jam Ogrodziùski, 


go domu służąca, Katarzyma: Wójcik, licząca łat 

dotychczas nie powróciła. p 
ulicy Grzegórzockiej 
nieznany osobnik porzucił na widok policjanta to- 
bół z garderobą, która, jak się okazało, pochodzi 
z kradzieży, popelmionej swego czasu na szkodę 


b-i Katarzyny Bisztygównej z Woli Batorskiej. W to- 


ku dochodzeń ujawniono, że kradzieży tej dopuścił 
się Jacenty Dziura wspólnie z Marją Dziura. Oho- 
je aresztowano i odstawiomo do aresztów sądo- 


ych. 

OBŁAWA POLICYJNA. Organa policji krakow 
skiej przeprowadziły ubiegłej nocy obiawę za po- 
dejrzanemi osobnikami, W ozasie oblawy prze- 
trząśnięto wszystkie zakamarki i kryjówki zło- 
dziejskie i aresztowamo 13 podejrzanych osobni- 
ków, poszukiwanych przez władze. 

ZAPISKI POLICYJNE. Na 
Brandt, właścicielki sklepu galanteryjneso przy 


szkodę Gizeli | zatonęło. 


č kraju i ze Świata A 
DELEGACJA KUPCÓW POLSKICH W PRA- 
DZE. Wozoraj w nocy przybyła do Pragi na uro- 
czystość T5-lemia praskiej Izby handlowo-prze my- 
słowej delegacja polska, złożona z 18 osób. Díle- 
gacji reprezentuje Izby handlowe w Bielsku, Byd- 
goszczy, (Grudziądzu, Katowicach, Krakowie, 
Lwowie i Poznaniu, oraz Stowarzyszenie kupoćw 
polskich w Warszawie, I 
ZBRODNICZY ZAMACH NA POCIĄG, Z Wil 
na donoszą: Duia 17 bm. między stacjami Grodno 
i Mosty dokonano zbrodmiczego zamachu na po- 
ciąg numer 256. Maszynista zauważył, że na torze 
ą złouone dwa podkłady kolejowe, przymocowa- 
ne do szyn, wobes czege pociąg zatnz”mał, | 
Po usunięciu przeszkody, pociąg, no 20-misauj- 
wym postoju, odszedł w dalszą drogę. Zamiża- 
mione władze policyjne pnzeprowadziły nieg sic: 
cznie emergiczne dochodzenie, które ustaliło, Że 
zamachu dokonali mieszkańcy jednej z pobliski *' 
wsi. W związku z tem aresztowamo kilka podaj-' 
rzamych osób. 4 
KONSEKRACJA BISKUPA ŚLĄSKIEGO. Kon- 


Kracji dokona nuncjusz papieski, arcybiskup Lau-! 
ri ł 


POJAWIENIE SIĘ FOK W ZATOCE PUC- 
KIEJ. W zatoce puckiej udało się jednemu z 
rybaków ubić fokę koło Śwarzewa. W zatoce 
pojawiła się większa ilość fok, które mogą wy- 
rządzić szkody w rybołówstwie, aj 


URZĘDNICY SOWIECCY OBRABOWALI KA- 
SĘ. Z Charkowa donoszą: W Komosteniu na Wo- 
łyniu grupa uzbrojonych bandytów napadła w 
brały dzień mą kasę, steroryzowała urzędników ko- 
mitetu rejonowego i zabrała wszystkie pieniądze. 
Zawiadomiore władze wojskowe i G. U. P. wołyń- 
skie puściły się w pogoń. W okolicemych lasach 
natknęły się na większą grusę bandytów, z któś, 
rych 10 zabito w walce. Ze stony wojska padło 
również kilkunastu zabitych i rannych. Ujętymi 
bandytami okazali PTTK Kaniiiskio mó 

iWIZEŁI rogtemii: -E SIO. "mapnefz" i., 
RASOWY, OTAŻ oi "kasy pańsbwiowej, Perech- 
wałow. Obaj oddani zostali pod sąd doraźny. , 

RAKOWSKI BOJKOTOWANY PRZEZ RZĄD 
ANGIELSKI. Z Londynu donoszą 15 bm.: Przed- 
stawiciel sowietów. Rakowski, wyjechał wczoraj 
do Paryża, bojkotowany w dalszym ciągu przez 
amgielskie ministerstwo spraw zagranicznych, któ- 
re nie delegowało nawet przedstawiciela swojego 
dla pożegnania odjeżdżającego. yir 

ZAMACH NA SYNAGOGĘ W LIPSKU. Pisma 
berlińskie donoszą z Lipska: Policja tutejsza do- 
nosi, że kilku członków organizacji prawicowej 


.|postamowiło wysadzić synagogę lipską w powie- 


trze. Dwóch członków tej organizacji aroartos 
wano, +. 

ZATONIĘCIE PAROWCA. Według doniesień 
z Halifaxu, zatonął parowiec „Morrell“ na wybrze- 
żu Nowej Funlandji wskutek burzy, Dziewięć osób 


4 
E- 


rj 


ulicy Starowiślnej, skradziono z zamkniętej ga- | 4 


blotki wstążki kolorowe znaczniejszej wartości. 


Gizelemu Lindenbaumowi, zamieszkałemu przy |$ 
z zamkniętego |B 


ulicy Sebastjana 12, skradziono 
sklepu bieliznę, wertości 500 złotych, 


JESZCZE PRZED LATY największe powagi s 
czerwone |] 


HYGEA PERLE przywraca zdrowie, gi. na|Ę 


lekarskie orzekły zgodnie, że wino 


anemię, 1687 


ZMARLI: 


— Antoni Machalski, em. urzędnik pocz- 


towy, b. wachmistrz ułanów legjonowych, zmarł| $ 


w Krakowie w 57 roku życia. Pogrzeb w p.ątek 


rzadszych skarbów sztuki, wszystkich czasów 
i wszystkich narodów. Ściany zawieszają fran- 
cuskie gobeliny, flamandzkie arrasy i owe zło- 
tem tkane szpalery, które stanowiły polskich, 
pańskich dworców ozdobę, w serwantkach 
i muzealnych witrynach połyskują jak klejno- 
ty, eenne, mistrzowskie drobiazgi, „gdzienie- 
gdzie, na konsolach i sprzętach widnieją rzeź- 
by z bronzu i marmuru, a także indyjskie i ja- 
pońskie posążki i kapliczki z wonnego drze- 
wa — Sakay Muni, z przymkniętemi powieka- 
mi, śniącego o Nirwanie. 

W najbardziej od wejścia oddalonym kącie 
wielkiego, podłużnego salonu, czarny kadłub 
fortepianu, nakrytego złocistą makatą, tkaną 
w rozpękłe owoce granatu, wyszczerza żółta- 
wa biel zębów otwartej klawiatury, jak przy- 
czajony potwór, w stronę zamyślanego u stóp 
„Szału* Buddhy. 

W przeciwległej stronie, pod ścianą, nagą 
w tej stronie i szarą, „Sarkofagi“, przysnute 
nietykalnym pyłem, zarysowują śmiertelną 
sztywność rysów i postaci królewskiej pary. 
Pelni wielkości i majestatu, legli obok siebie 
na wieku grobowca, kutego w kamieniu, nie- 
roziączeni na wieczność, w tej śmiertelnej ło- 
żnicy, jak w kolebce wieczystych odrodzeń, 

Lala siedzi teraz wtulona w półkole jedwab- 
nej kanapki, na kolanach jej spoczywa otwar- 
ta duża książka in quarto, o którą prosiła. 


mantyzmu, z rzadkiemi sztychami, z podróży 
jakiegoś Francuza po Persji i Indjach. Prze- 
rzuca welinowe kartki o złotych brzegach, 
szukając czegoś, o czem wie tylko sama. Zna- 
lazła. Oto jego kolebka, stolica pewnego 
udzielnego królestwa pod samemi stopami Hi- 
malajów — i jej tajemnicza ojczyzna. 

Patrzyła ciekawie. Wszystko, jak mówił. 
Wyniosła, prostopadła niemal formacja ską- 
lista, na szczycie zarysy jakiejś wspaniałej bu- 
dowli, zamku czy świątyni, — w dole kwitną- 
ce doliny nad jeziorem. 

— Jakże tajemnicze jest życie! — myśli 
Lala. — Więc tu upływało twoje dzieciństwo, 
królewiczu daleki — i ja to dzisiaj oglądam, 

Czemuż nie może przyprowadzić go tutaj 
i ukazać wygnańcowi rąbka ojczyzny? 

Delikatny, złotawy mrok poczyna  przesie- 
wać się przez wysokie, wąskie, górą owalne, 
dołem nisko, niemal podłogi sięgające okna. 
Po ścianach poczynają snuć się nieujęte, szare 
cienie. Jakieś u likatne rośliny pną się po ko- 
ronkowych firankach, mięszając z nimi na szy- 
bach swoje subtelne wzory. 

Po dywanach, bez szelestu, przesuwa się wy- 
soka, lekko pochylona sylweta gospodarza te- 
go apartamentu. Podchodzi do fortepianu 
jak apokaliptyczny po- 


i łysawej czaszce, = 


ślicznemi rękami przebiega po kłach słonio- 
wych — i potwór ulega potędze czarów, prze- 
twarzając się w narzędzie przedziwnej harma- 
nji. i ' i 
Ciemne, wzbudzone fale muzyki wspinają 


się jak delfiny, rosną, wypełniają przestrzeń |1ażenie 


y piersiowe sa mieczalne! l! 


i Choro 


Sg] Spytajcie się Swego Lekarza, a len wam potwierdzi, że 
6) „Balsam Thioeslan-Age" jest uznanym środkiem prze- 


| ciwko chorobom płucnym, Zalecany przez powagi lek, 


l BALSAM THIOCOLAN AGE" | 


W leczy: Bronhił, gruźlicę, kaszel, koklusz, ułatwia 

© wydzielanie się płwociny, wzmacnia organizm, po- 

W większa wagę ciała, obniża temperaturę ciala, 

Bl Sprzedają Apteki, Hurtowna sprzedaż w Krakowie 

aj Ski póty „Z R I A“ ul, Sebastjana 4/11, gd $ 
z, 1918 


— Dosyć!.. — błaga wewnętrznie, pod 
uciskiem słodkiej męczarni, bolesnej rozkoszy. 
Jakby na tajemne zaklęcie, muzyka się 
urywa, | Js 
Lala wstaje, próżno szukając słów na wys 


swych wrażeń — i na podziękowa» 

nie. BE”. pff 
Ale tego tutaj nie oczekują. 1 
Gospodarz, mądry i wykwintny, przerywa 


madzonych we wspaniały stos żałobny, zwy- |Lali ciepłym uściskiem dłoni. To on dziękuje 


wszystko, co trójwymiarowe, 


grającego wyzwala się tchnienie sztuki, wolnej | mogła kiedykolwiek oczekiwać, 


niezależnej od kształtów 


zostaje do korzystania 
nieobecności. 


woli wdziera się w tajną głąb jej jaźni i wi-|go brata. l 1-48 


bruje na najczulszych strunach nerwów. 
Straszliwa, zaświatowa 


— Przyjdriesz tu, gdzie króluje rozkosz 


tęskhota rwie jej |i nicestwo. Ujrzysz zrabowany stos bezcennych 


serce z piersi, wywleka duszę na księżycowym |łupów, zwleczonych ze wszystkich stron świa: 


promieniu, każe Ikać, łkąć bez głosu, — Z TOZ-| ta, I „ją“ ujrzysz, 


— bladą, przecudną, mdleją- 


paczy czy ze szczęścia — i wić się bez ruchu, |cą w odmęcie szalu.. ol żyjący Lotosiel... 


jak smaganej pletnią gniewnego anioła. 


sf 
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| Dnia 19 listopada: 


Jubileusz  50-łecia pracy scenicznej 


LUDWIKA SOLSKIEGO 


PAN JOWIALSKI 


Komedja FREDRY. 
Początek wyjątkowo o g. T-mef wieczór 


zem: dp 


Za spokój duszy Š. p. 
Teate miejski | x | 
fm. Sri WŁADYSŁAWA 
Począlek 7:00 


Operetka NOWOŚĆ Nowość 

„NOVOSTI“ 

o FISCHEL 

© Pilarskie z 5 P 

Kajska 12. opel EE Redaktora „Nowej Reformy" 


Í ZRZESZENIE ARTYSTOW BB 


odbedzie się w piątek dnia 30 listopada 

1925 r. o godzinie 7 rano w kosciele 

00. Karmelitów na Piasku w kaplicy 
M. Boskiej 


Nabożeństwo żałobne 


staraniem 
Wydawnictwa „Nowej Reformy" 


We czwartek dnia 19 i w piątek dnia 
20 listopada b. r. a godzinie $ wieczór 


KAROL ADWENTOWICZ 
i ALDONA JASIŃSKA 


arl. Teatra Narodowego w Warszawie 
wystąpią w dramacie Strindberga 


»sDOJ CIEC 


F 
>+ 


= EOPPOPEDATNZYT 


meet 


(222231 


Podziękowanie. 


Wszystkim, którzy oddali ostatnią 
przysługę błp. niedżałowanej ©" 


Paulinie Rosenbergowej 


składa tą drogą serdeczne podzię- 
kowanie 

1954 Rodzina. 
EE PNE ZĘ AJ 
wentowiez, dając po dramatycznych kreacjach w 
„Upiorach* i „Ojeu”, świetną postać komedjową. 
Główną rolę kobiecą grać będzie dawno niewi- 
dziana w Krakowie, utalentowana artystka p. Ja- 


Gp 
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pip peripe 1% 


AM 


Pierwsza znakomita polska farsa w 7 akt. 


peana. aaa 


RYWAL 


WANDA 


tertrnóy 5 


Począt. przedst. nina Nosażewska. inne role powierzone zostały 
od godziny 5, || występug POLSKI FATTY — A. Fertner najwybitniejszym siłom zespołu Zrzeszenia arty- 


Harold Lloyd — Eag. Bodo, K. Talmadge — 
Elna Gistedt, oraz Mianowska, Koszntski 
Tom, Zdanowicz, Prócz wymienionych Biorą 
udział: zawodowi wytwarzacza wesela, smie- 
choroby, brawrzbiory, rozbiiłoki, farsiarże 
humbugowcy, schimiarze, tustepiarze, pyśozEca 


719, w niedz. 


s stów, jaka te pp: Wemnicz, Zbuckiemu, Balce:za- 
ad S-cieja 


kowi i innym. 

WZNOWIENIE „KRÓLOWEJ . PRZEDMIE- 
SCIA“. W niedzielę, 22 bm., o godzinie 4 po po- 
ħudniu siłami. Zrzeszenia artystów wystawiony z0- 
stanie w „Bagateli“ ulubiony wodewit Konstante- 
go Krumłowskiego: „Królowa Przedmieścia”, kt6- 
ry od tyłu lat wykazuje niesłabnącą siłę atrak- 
cyjną. 

TEATR OPERETKA „NOWOŚCI“. W piątek, 
20 bm., w sobolę, „21 bm. i w niedzielę, 22 bm., 
« godzinie T.45 wieczorem graną będzie ciesząca 
się powodzeniem operetka Stolza „Pischelć, Zna- 
komity balet „lekcja kokieterji“, 

W przygotowaniu operetka Weinera „Panna 
z Radjo“ pod reżyserją dyrektora Pilarskiego, 

ARTUR RUBINSTEIN, słynny pianista, wystąpi 
w Krakowie w niedzielę, 22 bm. Sama zapowiedź 


um 


Saansy od 5,718 
w nładz.o godz- | SE Gnoe O WY OPEN OĄ 
W rolach głównych: WERNER: KRAUS, 
| XENIA DESNI, BERNARD GÓTZKE. — Nad 


program ARCYZABAWNA KOMEDJA 


| peta TEPER mama MORDERN I. 
; ale Vat Pe  |ście, które pamięta dobrze tufumfy, jakie Rubin 
Rudolf Valentino stein odmosił zawsze u nas: ma Sarad Paa: 


Bóstwa wyśnione. Władaa tłumów. Marzenie poč- wej, wywołała u nas elektryzujące zainteresowa. 


„NOWOSCI“ 


Starowiślna 21 || tetków. Kochanek wszystkich Robiat. Fim w taktach nie, Artur Rubinstein wylkona przebogaty pro 
Początek przed: | M i p (gram, a między innemi także słynną kompozycję 
poi | |qllgora Strawińskiego: Petruszka, poświęconą Ar 
o godz. 4:30 w i | | turowi Rubinsteinowi. 

niadzie ę o g. 8 3 


An 


(Moustermr Beaucaire) 


fo, tu największy trłumf 


Kinoma 
Pol ia największej wytwórni „PARAMOUNT 


(PATI PATACAON | 


OSTATNI DZIEŃ 


REPERTUARY: 
TEATR IM. SŁOWACKIEGO 
Piątek, 20 b. m.: Teatr zamknięty. 
Sobota, 21 b. m.: „Hetman Żółkiewski (przed- 
stawienie jubileuszowe L. Solskiego). 
TEATR OPERETKA „NOWOŚCI 


L Piątek, 20 b. m., o godzinie 7.45 wieczorem, Cé- 
w najnowsze! i najnowszej ny miejsc o 50 procent zniżone: „Fischel*, 


|HYGEA-PERLE| 


if WUJ p Czerwone wino dia niedokrwistych 


PERLBERGER i SZENKER, KRAKÓW 
5 à ps Grodzka 48. — Telef, S0SI 4276. 1686 
ZNIŻKI WAŻNE "53 ý 
Ura SA SE z ryg A 


a 


Począt. przedzt, 
o podr 5, 7i 0, 
w niadz, o p, 8, 


Szklanka wody h 

IJ: 
„ZB IVE [EL IGR ZA *'| 
przeczyszcza najlepiej organizm! 1946] 


| na czczo 
[JŻĄ APTEKACH i OROGUERJACH | 
CEE. PET N ERII A IS" LIAA 


BAĆ W 
Tajemnicze zujście w kantorze Braci 
Sdphier przy pl. Bominikańskim 


Dzisiaj około godziny 10 przed południem do 
kantoru braci Saphier przy placu Dominikańskim 
weszła młoda kobieta, niejaka Rozalja Maślańczuk, 
która, przystąpiwszy do kasjerki, p. Bartkowskiej. 
zażądała losu loteryjnego, zamówionego dnia po- 


Kolosalne dzicw wytwórni Metro-Goldwyn 


wróś kobiet 


(Świat bez kobiet) 


Sensacyjny dramat erotyczny w 10 aktach 
według słynnej powieści Blaseo Ibaneza 
Rzecz dzie e się w Rosji podczas prze- 
wrotu, w Paryżu, Monte Carlo i Europie 


ZATAŃSKI 


„Promień“ 
Podwale 6 


„REDUTA“ 


Lubicz 15. TA ini 
Początek przed. S „ce ego. PAŃ . S | 
codz, o godz, 5. _ Prócz kasjerki w sklepie znajdował się pewien | 
w niedz, o g. 3, || Sensacyjny drammt erotyczny w 8 wielkich |interesamt, który jedmak, kupiwszy stempeł, wy- 
pogo Eg RE | GABRJELA D'ANNUNZIO | szedł. Po wyjściu owego osobnika Maślańczuk do- 
e aw” roli głównej; zmakomiła Włoszka FRAN- tel ielkości po- 
b i - - | CESKA BERTINI, znana z. urody i talentu była z za nazdrza ŚR d o- ŻA aoi 


lana i poczęła okładać niem Kasjerkę po głowie 
i rękach, w chwili, gdy kasjerka dobywała Z -zu- 
flady żądany los. Przestraszona widacznie krzy- 
kiem swej ofiary, Maślańczuk wybiegła ze sklepu, 
niczego ze sobą nie zabrawszy. W ulicy Stoiar- 
skiej przytrzymama została przez posterunkowe- 
go, który odpwowadził ją na I. komisarjat. 


[ir Głośna sprawa 


Pułkownika Redla I Sp. 


św. dana 4 p. t. SZPIEG , i 
kaer i na eA W międzyczasie zawezwane do kantoru pogato- 
Ą onany z szalonym nakładem s = 
Focząt. przedst. kosztów | na podstawie autentycznych wie ratunkowe opatrzyło p. Bartkowską. Doznała 
og. 6 kumentów,W rolach głównych: Dagny : łowi : 
E wiedz 7 A Servaes, jako demoniczna kobieta- ona szeregu ciętych OU cd ui. TE 


szpieg i K, Valber, jako jej ofiara. Akcja 
toczy się we Lwowie, Przemyślu, Wie- 
dniu, Petersburgu, Moskwie i Warszawie, 
Obraz, który wstrcząśnie Krakowem 


kach. Stan jej jednak nie budzi obaw. ; 
W komisarjacie stwierdzono, że sprawczyni krwa 
wego napadu, Rozalja Maślańczuk, liczy lat 20. 
pochodzi z Warszawy i jest służącą, bez zajęcia 
jednak i stałego miejsca zamieszkania, 
Poddana wsiępnym badaniom objawiała niepo- 
czytalność umysłową. Dla stwierdzenia, ćzy ma 
się tu istotnie do czynienia z osobą umysłowo 
chorą, czy też ze sprytną symulantką, Maślańczyk 
A w pi W ! Á będzie poddana zbadaniu lekarskiemu, a w mię- 
, 8 E E A ene pe aani dzyczasie odstawiono ją do aresztów śledczych 
e". której tytułową rolę odtworzy, Karol AdPOd „Telegrafem'. 


SUE 

P GOŚCINNE WYSTĘPY KAROLA ADWENTO- 
ICZA I ALDONY JASIŃSKIEJ W „BAGATE- 

a „Ojciec“ z Karolem Adwentowi- 

MA i Aldoną Jasińską w rolach naczelnych, uka 

A ja tylko dwa razy, a to we czwarizk, 


koncertu tego znakamitego artysty w zaszem mie | 


NOWA REFORMA 


Marsz. Rataj zrzekł się 


t 


misji utworzenia rzędu 


f 


P. P. S. odmówiła poparcia rządu m. Rataja — Wysuwa się znowu mim Sirzyń= 


skiego na szała rządu 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 19 listopada. Marszałek Rataj wy- 
stogował dziś w godzinach porannych pismo do 
prezes klubu P. P. S., pos. Barlickiego, z pro- 
Śbą o najrychlejsze zakomuinikowanie decyzji 
klubu, aby mógł stosownie do niej dać odpo 
wiedź Prezydentowi Rzeczypospolitej, czy mi- 
sję przyjmuje. O ileby klub P. F. S. nie dał w 
pewnym przeciągu czasu odpowiedzi n. p. do 
godz. 2 po południu, wtedy marszałek Rataj 
uzna, że ma dostateczną podstawę, aby odmó- 
wić przyjęcia misji. Nastąpi to prawdopodobnie 
najdalej do godz. 3 popol. 

Marszałek Rataj przyjął dziś przed południem 
kierownika rządu, min. Raczkiewicza, który 
zgodnie z raportami kierownika ministerstwa 
przem. i handlu Klarnera, oraz podsekretarza 
stanu w ministerstwie pracy, Jankowskiego, 
przedstawił marszałkowi sytuację finansową i 
sytuację w przemyśle. P. Raczkiewicz udał się 
następnie z podobnym raportem do Prezydenta 
Rzeczypospolitej. Marszałek Rataj natomiast 
odbył po kilku rozmowach ze swoimi przyja- 
ciółmi politycznymi. o godz. 11 konferencję z 
posłem Poniatowskim z Wyzwełenia, którą ten 
ostatni nazwał nczysto prywatną i informacyj- 
ngs. 

O godz. 12 w południe pesłowie Barlicki i 
Moraczewski zakomunikowali marszałkowi po- 
przednio powziętą uchwałę klubu, według któ-; 
rej z uwagi, iż marszałek nie przedstawił ani 


programu ani składu osobowego gabinetu, oraz. gabinetu pozaparłameutartuego. Ale decyzja sa-' 


z uwagi, że też jego osoba była przedmiotem 
dyskusji, nie mogą przyrzec poparcia na wypa- 


dek powierzenia mu misji. Marszałek Rataj bez- 
pośrednio potem udał się do Bełwederu i zako- 
munikował Prezydentowi Rzeczypospolitej, iż 


|nie może misji przyjąć . 


W kołach poinformowamych zapewniają, że 
marszałek Rataj, dziękując Prezydentowi Rze- 
czypospolitej za zamiar powierzenia mu misji, 
zgodnie z obyczajem parlamentarnym zapropo- 
nuje mu powtórne powierzenie misji p. Skrzyń- 
skie, 

Gabinet, jaki p. Skrzyński miałby powołać 
do życia, bylby oczywiście urzędniczy i facho- 
wy, przeważnie z obecnych członków złożony. 

W kołach politycznych wyrażają powątpiewa- 
nie, czy p. Skrzyński, po pierwszej nieudałej 
próbie stworzenia gabinetu parlamentarnego, 
zgodzi się na utworzenie gabinetu pozaparła- 
mentarnego. Uczuciowo byłoby to zrozumiałe, 
jak politycznie nieuzasadnione, dlatego, że tyl- 
ke poseł Głąbiński w swojem długiem oświad- 
czeniu, jakie ziożył swoim organom partyjnym 
zapewnia, że istotnym powodent, dla którego 
nie akceptuje p. Skrzyńskiego jest to, że skoro 
istnieje koalieja, stworzona przez p. Skrzyń- 
skiego dla utworzenia rządu parlamentarnego, 
to wolałby juź na czele tego rządu widzieć par- 


lamentarzystę. Jeżeli jednak jdea rządu pazła-' 


mentarnego — można dodać do oświadczenia 
p. Głąbińskiego — poszła w niwecz, p. Skrzyń- 
ski mógłby z eałą swobodą stanąć na czele 


leży do niego samego. 


Generu! Sikorski usiwn się od pełnieniit obowitzkó 
minisira 


(Telefonem od. naszego korespondenta). 


Warszawa, 19 listopada. Generał Sikorski, 
który został wczoraj wieczór na konferencji w 
Belwederze z przywódcami; q-ech ugrupowań 
zdyskwalifikowany, jako wchodzący w obec- 
nem przesileniu w rachubę męża stanu, oznaj- 
mił dziś w południe, że aby nie utrudniać misji 
marszałkowi Ratajewi, zgłosił dymisję. 

Jest to wprowadzanie w bląd opinji. Generał 
Sikorski jest dymisjonowanym ministrem spraw 
wojskowych, pełni tylko obowiązki kierownika 


Ous. komisarz 


konstytucji 


Gdåñsk, 19 listopada (AW). Na posiedzeniu 
Rady Ligi Narodów, któne-za="wie" - j 
7 grudnia, ma ruzpatrzeszy być wniosek wyso- 
kiego komisarza Ligi Narodów Mae Donella, 
który skierował do Ligi Narodów zapytanie, 


Mac Donell w obronie zagrożonej rzekomo 


O przebywanie w Gdańsku marynarzy i Żołnierzy polskich 


i nie ma żadnego tytułu do posługiwania się g-| Bieleckiego. 


kreśleniem »dymisja«. O jego ponownem po- 
wołaniu na stanowisko poprzedni ozajmowane 
w żadnej kombinacji nie byłe mowy, było to 
tylko żądanie, wysuwane przez narodową demo- 
krację, 

Gen. Sikorski, dla wyjaśnienia sytuacji, może 
obecnie tylko złożyć tymczasowe tunkcje mi- 
nistra, podobnie jak to uczynił premjer Grab- 
ski — choć naturalnie z innych powodów. 


m Glnfsku 


czy przebywanie w obrębie Gdańska 600 ludzi 
załogi marynarki wojęuacj polskiej j 82 

nierzy na Westerplatte nie sprzeciwia się art. 
5 konstytucji gdańskiej. Decyzji Ligi Narodów 
oczekują tutaj z wielkiem zainteresowaniem, 


CEE 


Angielska izan gmin przyjęła traktat lokorneński 


Chsmberłain mówi pochwalnie o rali Polski w Locarno 


(Telegram własny , 

Londyn, 19 listopada. Izba gmin uchwaliła 
zaaprobować ratyfikację wzajemnych gwaran- 
cyj, zawartych w traktatach locarneńskich. — 
Chamberlain oświadczył w Swojsm  ekspose 
m. i.: Niesprawiediiwość stała się Polsce i jej 
znakomitemu przedstawieielowi, ponieważ oba- 
wiano się ze strony Polski jak największych 
trudności. Tymczasem Polska wiele pomogła. | 
Główną trudnością była Sprawa wstąpienia Nie- 
EOE LEZ 


i 


Nowej Reformy‘9. 
miec do Ligi Narodów. Jako przykład dobro- 
czynnego działania ducha Locarno, Chamberlain 
wskazał ma zaprzestanie wydalania niemieckich 
optantów z Polski, Mac Donald i Lloyd George 
chwalili pakty. 

Londynu, 19 listopada. (PAT). Izba przyjęła 
wniosek Chamberlaina w sprawie ratyfikacji 
układu lokarneńskiego 275 głosami przeciw 13. 


pa a 


BLE ROEE 


p 
i 


jach na prezyde 


nia 


Rzeczypospolitej 


Lwów, 19 listopada. 
Podczas wczorajszej rozprawy przeciwko Štai- 


: gerowi, przesłuchano cały szereg świadków, inię- 


dzy innymi kolegów i koleżanki oskarżonego Stei- 
gera z firmy „Coloniale“, którzy mu wystawili 
bardzo dobre Świadectwo. Stwierdzili oni, że w 
dniu zamachu Steiger przyszedł do biura © zwy- 
kłej-porze, to jest o godzinie 8 ramo i wyszedł 
o godziine 1 po południu, przyczem nie zdradzał 
żadnego zdenerwowania. Po wypadku nie chciano 
wśród kolegów wierzyć, ażeby Steiger mógł po- 
pełnić zamach. i 


+ 


Zachowanie się Steiger 


Świadek Tadeusz Mroczkowski, porucznik, 
przydzielony do drugiego oddziału sztabu gene- 
ralnego, który był po zamachu w urzędzie polieji, 
ażeby zebrać iuformacje do raportu, który miał 
wysłać do Warszawy, na podstawie zeznań Pa- 


Ina 


l 

z byłym ministrem ukraińskim, Perieckimn ora: 
|Kenowalcem, że zamachu dokonał Olszański 
| W związku z tem oświadczeniem prokurate 
Htyniewiecki prosi o głos i przeprowadza kry 
tykę zeznań wiedeńskich. Stwierdza, iż zezna 
nia te są bez merytorycznej wartości, gdyż są 
tylko wrażeniami i wnioskami, Następnie odma» 
wią im wególłe wiarygodności į stawia wniosek 
aby nad zeznaniami wiedeńskimi pezejść da 
porządku dziennego. 

Przeciw temu występuje mtomentalnie obro- 
na, która zbijając zarzuty prokuratora, dema- 
ga się wezwania de przesiuchania dra Walk 
¡mania z Wiednia. 

L Wobec tych sprzecznych żądań, przewodni= 
czący oświadcza, że trybunał odbędzie w tej 
kwestji specjalną naradę, 


, Po tym incvdencie przewedniezący kow 
muniguje znowu przysięgłym,  prożturatorawi 


i obrońcom, że otrzymał z lwowskiej dyrekcji 
„policji urzędowe zawiadomienie, z którego wy- 
nika, że tak długo poszukiwany przez obrenę 
list ukraińskiej organizacji wejsikowej do me- 
tropoliiy Szeptyckiego z pogróżkami z racji 
przyjazdu Prezydenta Wojciechowski:ge de 
Lwowa i programowego zwiedzania przezeń 
cerkwi św. dura, też i w dyrekcji policji nie 
znajduje się. Stwierdza ona natomiast, że wa- 
góle tego listu w oryginale nie miała, lecz tyl- 
jko odpis, wręczony przez ks. mitrata Bielec- 
kiego, który, oddając go w swoim czasie, za- 
wiadomił policję, że metropolita Szeptycki ory- 
ginał zniszczył, 

Informacja powyższa jest dla obrony dużą 
klęską, gdyż na tym właśnie liście buduje ona 
ważny dowód, że zamachu dokonała ukrażń- 
ska organizacja wojskowa. Poza. tem list tem 
jest jednem z ogniw korespondencji owej orga- 
nizacji od. czasu wysłania owego listu z pegróż 
kami da prezesa sądu, Hawla, aż do ostatniege 
listu, do redakcji „Chwili“,  stwierdzającegu, 
że Steiger jest niewinny. r". 

Aby jednak sprawę tego tajemniczego listu. 
zupałnie wyjaśnić, domaga się prokurator prza« 
słuchania metropolity Szeptyckiege i mitrata 


J 


Nad tem żądaniem: prokuratora odbędzie się 
w najbliższym czasie specjalna narada trybu- 
lu. 


| 


z 
* 
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Rozprawa trwa w dalszym ciągu. 
JO WW R |_| w "o IE 
DZIAŁ GIEŁDOWY 

Z giełdy krakowskiej 
Kraków, 19 listopada. 

Na rynku papierów dywidendowych ujawnił 
się dzisiaj silniejszy popyt za wszystkiemi ro: 
dzajami akeyj, przy tendencji mocniejszej. — 
Z papierów bankowych Bank Związku Spółek 
Zarobkowych w większych obrotach po kursie 
wyższym. Z handlowych Tohan początkowo zy: 
skał 50 procent na kursie, później osłabł, pod 
koniec zaś zebrania utrzymał się na poziomie 
najwyższym, przy sihem poszukiwania w wię: 
kszych partjach. Z papierów przemysłowyci 
Zieleniewskim robiono po kursie moenżejszymy 
przy niewielkiej iłości towaru. F utrzy- 
mane przy silniejszej podaży. Polski Lloyd, ode 
dawna zaniedbany, był w transakejach. Reszta 
przemysłowych bez większych zmian. Piasecki 
od dłuższego czasu w Pa po a- 
mocniejszym. W szczególniejszem zaintereso+ 
waniu ty cukrownicze, zwłaszcza Chodos 
rów, który zyskał znacznie na kursie, przy wię: 
kszej podaży. Elektrownia mocniej. Na ogół 
tendencja mocniejsza przy silniejszem rsimtere- 


Fsowaniu i większej ilości transakcyj. 


Na ieldziu ruch większy w Jaworznie 
przy M mocniejszej i to do końca z6- 
brania. Lokomotywy w poszukiwaniu po kursie 
0.70 bez towaru. Reszta w zaniedbaniu. Placo- 
no za Jaworzno a 100—6.15, a 25—6.20 i drob- 
ne 6.40. | | 

Waluty i dewizy niejednolite,. dolar gotów- 
kowy w poszukiwaniu po kursie chwiejnym, 
kursa na giełdach zagranicznych i krajowych 
nieco mocniejsze, przy silniejszej podaży, ofi- 


jealnie bez transakcyj, kurs nieoficjamy 
6.86—6.88. 
Oficjalne notowania giełdy 
krakowskiej 


Kraków, 19 iistopada. 
Akcje: Bank Zw. Sp. Zar. 4.5. — Pol. Tow. 


sternakównej nabrał przekonania, że Steiger jest | Handlowe 0.11—0.14. (0.9).— Zieleniewski 9.40 
winny Pasternakówna pokazała mu ruchy rzuce- | (9.25—9.35). — Ciegielski 9.60 (9.5). — Górka 
nia bomby, świadek ich jednak nie pnmięta. Pa-|8.5. — Tepege 0.27.— Polska Natta 0.24. (0.25). 


| 


mięta tylko, że przysięgała ona na pamięć ojca, 
że Steiger jest winny. ; 


t 


O 


przetł samym zamachem 


Polemika obrony i prokuratora — List metropolity Szeptyckiego zaginął 


(Telefonem od naszego korespondenta), 


Lwów, 19 listopada. Jak zachowywać się może 
człowiek na 5 minut przed wielką zbrodnią — oto 
kiptalne zagadnienie, stanowiące przedmiot. batat 
kryminologów. Rzecz jasna, że i w takiej sprawie, 
jak Steigera, pytanie takie musiało być postawio- 
nę przez obronę, Otóż stwiendza oma, że Steiger 
nie mógł być sprawcą zamachu, gdyż do ostatnie- 


powóz Prezydenta i lot bomby. Gdy rzucono się 
do ucieczki, i om: począł biec, a jakis czas później 
ujrzał na ulicy Legjonów, już w pobliżu Kasy 
Oszezędności, Steigera, prowadzonego przez poli- 
ejantów w towarzystwie jakiejś pani, Nie mógł 
zamienić z nim żadnego słowa, jedynie ruchami 
rąk i ramion pytał Steigera, co to ma znaczyć, 


go momenty w krytycznym dnim zachowywał sięja ten odpowiadał, że nie pojmuje niczego. 


normalnie i spokojnie. Na dowód: tego przesiucha- 


Steigera, Bernard Fichman. 


Świadek spotkał sią ze Steigerem na 5 minut |eoś mówiono. 
przed przejazdem Prezydenta Wojciechowskiego |auta, gdy ono ruszyło, i zaczął wołać 


wód I Świadek opisuje następnie scenę wsiadania 
no już kilku świadków. Dzisiaj zeznaje może w Steigera i Pasternakównej w towarzystwie ins- 
tym sensie najważniejszy świadek, Jest to kolega |pektora Łukomskiego do auta, Słów mówio- 


nych nie słyszał, ale zdawało mu się, 


„On jest 


na ulicy Kopemika u wylotu ulicy Legjonów, Ze |niewiany*, poczem udał się do biura, aby tam 
Steigerem gawędził bez troski, wyczekując na uwiadomić o zajściu. 


przejazd Prezydenta i nic nie zdradzała, aby Stel- 
ger znajdował się w stanie podniecenia. 


Przed samym przejazdem Prezydenta obaj po-|sięgłych, że otrzymał z wiedeńskiej dyrekcji; 


Po tych zeznaniach zawiadamia przewodni- 


czący trybunału obronę, prokuratora i przy- 


że tam a773 
Świadek stał dość daleko od Thin 


Elektrownia Siersza 0.14 (0.13). — Krakus 
0.26. — Chodorów 5.20—5.25. — Chybie 3.88 
(3-70). — Piasecki 1.48 (1.35). — Polski Lloyd 
0.20. 
Papiery dywidendowe 
w Warszawie 
Warszawa, 19 listopada, 

Akcje: Bank Handlowy 2.50. Starachowice 
0.95. Parowozy 0.25. Żyrardów 6.25. Baber 
busch 4.20. Spirytus 1.75. Chodorów 5.10. Bank 
Przemysłowy, Lwów, 00, Zieleniewski 8.9Œ 
Nobel 1.10. Bank. Związku Sp. Zarobkowych 
4, Ursus 0.35. 


Giełda zurychska 

Zurych, 19 listopada. PAT. Zamknięcie giełdy: 
Paryż 20.55, Londyn 25.18.2, Nowy Jork 5.18.6 
Bsteja 23.52, Włochy 20.70, Hiszpamja 73.%, Ho 
„landja 208.70, Berlin 1.23.5, Wiedeń 78.10, Sztok- 
holm 138.75, Oslo 106, Kopenhaga 129.50, Sofja 
Praga 15.87%, Warzawa 87.00, Buda- 
peszt. 0.72.7, Białogród 9.20, Ateny 7.00, Konstan- 
tynopol 2.90, Bukareszt 2.87.5, Buenos Aires 
206.25. Tendencja spokojna. l 


| Giełda wiedeńska 
| Wiedeń, 19 listopada. (Początkowe kursa par 
Fanio 144, 


pierów polskich w tysiącach koron). 


żegnali się, gdyż, jak zaznacza Świadek, nie żyli policji odpis zeznań, złożonych tam przez Nafta Polska 98, Karapaty 99. Usposobienie spor 


zę sobą ściślej. Obaj widocznie pozostali jednak 
niedaleko odsiebie, gdyż Ficbman wkrótce uj: 


zał! 


an 


awokata 


dra Waldmanna i niejakiego Randa, ' kojniejsze. 
iż obaj odnieśli wrażenie z rozmów 


a 


walce Stecker pokonał Zawiszę chwytem za 
głowę przez biodro. W ciągu 10 dni zwycięzca 
ma wejść w posiadanie willi. 

KOLARZ ŁÓDZKI ODBYWAJĄCY PO- 
DRÓŻ „NAOKOŁO ŚWIATA* PRZYBYŁ DO 
BELGRADU. Łódzki kolarz Michał Hornstein, 
który odbywa od dnia 15 lipca b. r. podróż na- 
około świata na rowerze, przybył ostatnio do 
Belgradu, gdzie spotkało go nader entuzjasty- 
czne przyjęcie. Obecnie Hornstein udaje się do 
Grecji i Włoch. 

ZAŁOŻENIE POŁOKLUBU W WARSZA- 
WIE. Na zachodzie Europy gra w polo jest tak 
rozpowszechniona, że n. p. w kawałlerji fran- 
cuskiej zajęła ona miejsce równorzędne z wy- 
ścigami konnemi, a w Anglji i Ameryce wysu- 
nęła się nawet na pierwszy plan. 

A T A k Wśród sportsmenów, polo uważane jest za 
ramountea, którego ROEA j historyczne m RR NSE dja r ps ca 
francuskie osiągnęły wysoki poziom artystycz-| nymi miłośnikami polo i doskonałymi świato- 
nego smaku, połączonego z interesującą akcją, wej sławy zawodnikami w tej grze. 

oraz świetną techniką i grą aktorów. Romanse | Jeden z założycieli Poło-Klubu w Warsza- 
fstotnie pięknego SE Valentino. jako wię, znakomity jeździec i sportsmen, pułk. St. 
„księcia krwi“ na królewskim dworze Ludwika Sochaczewski informuje nas, że rozkwit Polo 
francuskiego i na wygnaniu w Anglji obfitują i popyt na konie do tej gry, prawie wyłącznie 
w przygody, podczas których wszystkie wzru- |folbluty, powołały do życia nową gałąż hodo- 
szenia i sympatje kobiecej zwlaszcza połowy, wli, stwarzając nowe zastępy miłośników ko- 


Z wędrówki po kinach krakowskich 
(Kino Wanda — „Łódź piracka“, Nowości — 


„Książę krwi“, Reduta — „Szatański okres ko- 
biety*. Sztuka — „Sprawa pułkownika Redła') 


Film „Łódź piracka“ ma naprawdę jeżeli nie 
tysiąc, to setkę prawdziwych sensacyj, w któ- 
rych kino osiąga szczyt imponującej realizmem 
techniki. Wynurzanie się i zanurzanie łodzi pod- 
wodnej prawie tuż „przed nosem* widza, lot 
wystrzelonej torpedy, trafione pociskiem i spa- 
dające aeroplany, wreszcie szarpiące nerwami 
karkołomne popisy aktorów, to rzeczy, które 
się nie codzień widzi nawet na ekranie. Poza- 
tym filmem dobre zdjęcia z pogrzebu Niezna- 
nego Żołnierza oglądane są ze zrozumiałem za- 
interesowaniem. 


widowni są niezmiennie po stronie tego napraw-! 
dę ładnego, a niesłychanie dzielnego chłopca. 
Jak w życiu... 

„Szatański okres kobiety“ ma trochę zanad- 
to pompatyczny tytuł — ale kompozycja, dzie- 
ło „samego“ d'Annunzia, jest zajmująca. Ma 
ona „oś“ akcji bardzo literacką — miesiąc mtn- 
dości, podarowany starej, ongi znanej z urody 
kobiecie, przez szatana. Ten miesiąc przynosi 
jej znowu wzruszenia miłosne, lecz także i zgu- 
bę. Z potęgą miłości nie można igrać, tak samo, 
jak z prawami boskiemi i przyrodzonemi. Akcja 
toczy się wśród rzymskich pałaców, fontann| 
i ogrodów. więc zdjęcia krajobrazowe są na- 
prawdę przepiękne, a bohaterka fiimu w osobie 
Franceski Bertini jest istotnie urodziwą ka- 
bietą i gra jej jest pelna wyrazu. 

„Sprawa pułkownika Redla“ nie na długo 
przed wojną w rzeczywistem życiu była na- 
prawdę jedną z większych sensacyj europej- 
skich. Teraz, gdy „umarła w życiu“ — zrobi- 
wszy swoje dlą wojny światowej „ożyła 
w pieśni“... filmowej. Rzecz jasna, że wśród 
wszystkich tych, którzy o „prawdziwym“ Re- 
dlu nie zapomnieli, muszą budzić zrozumiałe 
zainteresowanie przygody tego króla szpiegów 
wojskowych, odtworzonego na ekranie. Akcja 
filmu umiejętnie podtrzymuje to zainteresowa- 
nie, dodając przygodom Redla to, czego im 
w życiu brakowało — pierwiastek erotyczny, 
obok sensacy jności. (stm.) 


Ze sportu 


W SPRAWIE SŁYNNEJ KONFERENCJI 
PIŁKARSKIEJ W KRAKOWIE. Konferencja 
piłkarska w Krakowie narobiła, wiele zamięsza- 
nia w świecie sportowym, gdyż wszystkie zwią- 
zki państwowe chcą wobee niej zająć jakieś sta- 
nowisko, tymczasem nie znają dokładnego 
jej przebiegu. Sensację wywołało pismo F. I. 
F. A. odczytane na plenarnem posiedzeniu mię- 
dzynarodowego komitetu olimpijskiego, w któ- 
rem federacja piłkarska donosi o uchwale, na 
podstawie której w przyszłej olimpjadzie mogą 
wziąć udział tylko tacy zawodnicy, którzy 
1 października 1925 r. nie pobierali żadnego 
odszkodowania za stracony zarobek. Deklaracja 
ta brzmi bardzo dziwnie wobec wręcz przeciw- 
nych uchwał kongresu praskiego. Zdaje się je- 
dnak, że stanowisko to przyczyni się do usu- 
nięcia pseudoamatorstwa przynajmniej z Aj 
piady. Deklaracja ta byłaby zgodną z duchem 
uchwał konferencji krakowskiej. 

STECKER ZWYCIĘŻYŁ ZAWISZĘ I ZDO- 


nia, 

Nowozałożony w Warszawie Polo-Klub liczy 
obecnie około stu członków, przeważnie woj- 
skowych. Prezesem honorowym zarządu Klu- 
bu jest jen. Tadeusz Rozwadowski, prezesem 
czynnym jen. Eugenjusz Rodzewicz, 


Diarjusz ekonomiczny 


— Mnożna urzędnicza na grudzień wyniesie 
prawdopodobnie 43 grosze, wskutek spadku 
cen żywności za czas od 15. października do 
15, listopada, który ustala główny urząd sta- 
tystyczny. 

— Używanie nazwy „Bank dewizowy" przez 
banki nieuprawnione, spowodowuje pociągnięcie 
ich do odpowiedzialności sądowej, 

— Wywóz surowca wikliny z Polski odbywa 
się stala w bardzo znacznych rozmiarach. Wy- 
wóz ten joat prawdziwym g' andalem, gdyż należy 
wywozić wyroby gotowe poszukiwane na targu 
światowym, co pozwoliłoby zatiadnić większą ilośż 
pracowników i wpłynęłoby dodatnio na nasz bilans 
handlowy. 

— Usład między Polskim Bankiem Handic- 
wym a Banca Coszerziale Italiana, na podstawie 
którego, Polski Bank Handlowy otrzymuje pożyczkę 
w wysokości 2 mil. dol, celem finansowania wy- 
miany towarów między oboma państwami doszedł, 
do skutku. 

— Transzorty węgla polskiego, eksports- 
wanego do panstw skandynawskich i bałtyc- 
kich przez Gdańsk wzmagają się w dalszym ciągu. 
W październiku nadeszła do Gdańska 180 pocią- 
gów z węglem polskim, obecnis nadchodei eodzien- 
nie 6—7 pociągów. Założone niedawno dodatkowe 
Żórawie są już w ruchu. 

— Fabryka papieru Mirków w Jeziornie, nie- 
czynna w ciągu ostatnich 10 dni przyjęła ponownie 
do pracy 30 robotników. 

— Liczba b zrobotnych w Warszawie 14 
listopada wynosiła 6.210 osób i wzrosła w sto- 
sunku do poprzedniego tygodnia o 150 osób. 


s | informacje przemysłowe i handlowe 


WPŁYWY Z DANIN W LISTOPADZIE B. R. 
A W LISTOPADZIE R. UB. Porównanie wply- 
wów z poszczególnych rodzajów danin w pierw- 
szej dakndzie listopada r. b. z wpływami anaio- 
gicznej dekady w listopadzie r. ub., dostarcza 
następujących charakterystycznych danych: 
w pierwszej dekadzie r. b. wpłynęło ze zwyczaj- 
nych podatkó wbezpośrednich 7.9 mił. zł, w pierw- 
szej dekadzie listopada r. ub. 8.1 mil. zł, z podat- 


BYŁ WILLĘ W ZAKOPANEM. W ostatnią nie-|ków pośrednich pierwszej dekady r. b. wpłynęło 
dzielę rozegrały się w dolinie Szwajcarskiej 1.6 mil, zł, w pierwszej dekadzie listopada r, ub. 
w Warszawie wielkie walki zapaśnicze zorgani- |2-2 mil. zł. Wpiywy z opłat stemplowych nie ule- 
zowane przez Polskie Towarzystwo arletyczne.|gły zmianie i wynosiły w odnośnej dekadzie r. b. 
Wzbudziły one niemałe zainteresowanie, głów-|i r. ub. 3.1 mil. zł, W przybliżeniu tosamo doty- 
nie z powodu oświadczenia atlety Zawiszy, któ- czy zysków z monopoli, które w pierwszej deka- 
ry zobowiązał się dać swą willę w Zakopanem dzie listopada r, b. dały 10.8 mil. zł, w analiogicz- 
temu, kto zdoła go pokonać. Amatorów na wil- |nej zaś dekadzie listopada r. ub. 10.3 mil, zł. — 
lę znalazło się wielu. Znalazł się i groźny prze-| Największa różnica występuje w rubryce podatku 
ciwnik dla p. Zawiszy, dotychczasowy mistrz majątkowego, który w pierwszej dekadzie listo- 


kadzie listopada r. ub. 4.8 mil. zł, Jednakże po- 
mimo różnie, ogólna suma wpływów z danin nie 
wykazuje większego pogorszenia, Z ważniejszych 
danin i monopolów wpłynęło w pierwszej deka- 
dzie listopada r. b. 24.4 mil. zł, zaś w pierwszej 
dekadzie listopada r. ub. 23.1 mil, zł. Jeżeli zaś 
w dodatku odliczyć wpływ z podatku majtkowe- 
go, jako nadzwyczajnego, to wówczas okaże się, 
że wpływy zwyczajne w pierwszej dekadzie listo- 
pada r. b. przyniosły -23.4 mil, zł, podczas gdy 
w analogicznej dekadgie r. ub. 18.8 mil. zł. 

BEZROBOCIE W POLSCE na podstawie ostat- 
niego sprawozdania państwowego urzędu pośred- 
nietwa pracy za czas od 31 paździemika do 
T listopada r. b. warosło o 5.408 osób i wynosi 
218.883. — W przybliżeniu bezrobocie wzrosło 
w Łodzi o 1.660 osób, zwolnionych w przemyśle 
włókienniczym, w Kielcach o 700 osób, zwoinio- 
nych w przemyśle metałowym, w Sosnowcu 
o 1.184 osób z powodu zwolnienia robotników 
z tow, akc, Zawiercie, w rejonie Ciechanów o 156 
osób, z powodu zakończenia robót inwestycyjnych 
w Przesznyszu, we Włocławiku o 178 osób, wsku- 
tek zamknięcia fabryki narzędzi rolniczych 
„Kraj“, w Płocku o 204 osoby, z powodu ogiani- 
czenia robót publicznych, w Siedlcach o 145 osób, 
głównie z powodu zamknięcia szezeciniarni Bor- 
ster w Międzyrzeczu, w Wiinie o 150 osób, zwol- 
nionych w przemyśle tytoniowym, szklanym i au- 
tomohilowym. Na terenie województwa śląskiego 
o 330 osób, głównie z powodu zwalniania robot- 
ników w kopalniach i hutach, w Poznaniu o 145 
osób wskutek zamknięcia fabryki: „Włókno“ oraz 
zakończenia robót kanalizacyjnych w Środzie, 
w Szamotułach o 185 osób, zwolnionych w prze- 
myśle metalowym, drzewnym i budowłanym. Na- 
tomiast bezrobocie zmniejszyło się w Białej o 310 
osób w grupie robotników rolnych z powodu wy- 
jazdu robotników do Francji, i w Baranowiczach 
o 100 osób wskutek uruchomienia  zapałczaroi 
Sionin, 

Z TARGÓW ZBOŻOWYCH I MĄCZNYCH 
W WARSZAWIE, Podczas gdy na targach świ^- 
towych ceny zboża trzymają się mniejwięcej na 
jednym poziomie, u nas w ciągu zeszłego tygodnia 
uległy one znacznej zwyżce. Notowano w Warszt- 
wie za kwintał franco: żyto suche 18 zł 25 gr, 
pszenica dobra 27 zł, owies 19 zł, jęczmień 19—20 
zależnie od gatunku. Na targu mącznymt bez p- 
ważniejszych zmian. : 
SYTUACJA W PRZEMYŚLE NA GÓRNYM 
ĄSKU ULEGA STAŁEJ, CHOĆ POWOLNEJ 
POPRAWIE, Fatalne stosunki kredytowe hamują 
w dalszym ciągu intensywne prowadzenie intere- 
sów. Na ogół najlepiej przedstawia się sytuacja 
w przemyśle węglowym wobec stałego wzrostu 
eksportu. Dowodem tego jest, że mimo wyprcedu- 
kowania wo wrześniu o 150.000 ton węgla więcej, 
niż w sierpniu, śląski przemysł węglowy z.ołał 
sprzedać również 150.000 ton węgla ze zwałów. 
Jedmą z bołączek przemysłu węglowego są da- 
wniej pozawierane kontrakty po względnie niskich 
cenach, które dotychczas są wykonywane, Naie- 
ży sądzić, że obecnie przemysł węglowy pracuje 
z zyskami, jakkolwiek nie chce się do tego przy- 
znać. Sytuacja w przemyśle hutniczym, z wyjąt- 
kiem cynkowego, jest w dalszym ciągu niepomyśl- 
na, Przemysł cynkowy jest w wyjątkowo dobrej 
sytuacji. wskutek monopoliczuego stanowiska, ja- 
kie zajmuje. Jak wiadomo, ostatnio przemysł ten 
został zasilony przez pożyczkę 10 mil. dol., udzie- 
loną towarzystwu Giesche przez amerykańską fir- 
mę Hamniman, która przystąpiła do spółki z Tow. 
Giesche. 

POLSKI PRZEMYSŁ CREMICZNY A PRZE- 
SILENIE, W ubiegłym tygodniu zatrzymano ruch 
fabryczny w zakładach suchej destylacji drzewa 
„Hajnówka“ w Puszczy Biełowieskiej.  Zaniecha- 
nie fabrykacji nastąpiło wskutek braku kredytów 
ze strony rządu; w [ormie udzielania drzewa do 


- 


przerobu na kredyt długoterminowy. Fabryka. 
w Majnówce wytwarza węgiel i smołę drzewną. 


octan wapnia i spirytus drzewny. Ostatnio dwa 
produkty przerabiane są w innych fabrykach na 
kwas octowy, aseton, formalinę i inne produkty 
pochodne. W związku z brakiem surowca z Haj- 
nówki zamknięto już fabrykę chemiczną w Gro- 
dzisku, 

WYWÓZ OKOPOWIZM Z POLSKI W PIERW- 
SZYCH TRZECH KWARTAŁACH R, B. Wywóz 
ziemiopłodów, a specjalnie ziemmiaków i wsze.kie- 
go rodzaju grochów w ciągu pierwszych trzech 
kwartałów r. b. wykazał spadek w porównaniu 
z analogicznym okresem roku ubiegłego. Wywóz 
ziemniaków spotykał się w r. b. z trudnemi kon- 
jupkturami, gdyż rynek europejski był niemi prze- 


NOWA REFORMA 


syoony i dysponując nadmiarem, zmuszeni by-| pienie sprawców nieszczęścia, to jest „tatu“ 
liśmy do skonsumowania ich w formie paszy,|i „barbeiro“. Rząd brazylijski nie szczędzi ko- 
względnie oddanie dla celów przemysłu przetwór- |sztów umożliwiających uczonym wynalezienie 
czego. Zmniejszenie wywozu grochu tłómaczy się | pewniejszego i skuteczniejszego medykamentu 
niekorzystnym urodzajem, Wartość wywiezionych | ną tę zdradliwą plagę emigracji, wdzierającej 
strączkowych w okresie sprawozdawczym wyne- |sję w imię haseł cywilizacyjnych w dzikie głę- 
siła 2.7 mil. zł, wobec 3.6 mil. zł w roku ubiegłym. | bie „Matto brutto“. 

Ziemniaków sprzedano za 2.2 mil. z} wobec 4.8 
mil, zł w amalogicznym okresie roku ubiegłego. 

SOWIETY ZAMIERZAJĄ W DALSZYM CIĄ- j i 

GU ZAKUPYWAĆ MANUFAKTURĘ W gas Z tajemnic haremu 
Jedno z pism łódzkich doniosło, że między fabry-| Antorką książki p. t. „Tajemnice Seraju“ 
kantami panuje zaniepokojenie z powodu powa- |jest wieloletnia dama dworu „siedmiu żon sul- 
Żniejszych zakupów sowieckich manufaktury |tańskich*, Leila Hanums. 
w Niemczech. W pnzypuszczeniu, że pominięcie| Rewelacje jej, pozbawione zresztą charakte- 
przemysłu łódzkiego jest w ścisłym związku |ru sensacyjnego, zapoznają czytelnika z taje- 
z ograniczeniami przywozu sowieckiego do. Polski, |mnicami otaczającemi pałac sultańskich żon, 
zwrócili się oni do mądu z prośbą o uchylenie| dokąd nie miał nigdy dostępu żaden Europej: 
wszelkich ograniczeń w stosunku do importu |czyk, ani Europejka. Panowało tam życie szare 
z sowietów. i jednostajne do znudzenia. 

(W związku z tą wiadomością „Ekonomiczeskaja|  Starzejący się sultan coraz rzadziej zjawiał 
Ziżń* pisze, że w komisarjacie handlu zagranicz- | się wśród kobiet i nie wiele troszczył się o swój 
nego nie była zupełnie podnoszona sprawa prze- | harem. A mimo to marzyły kobiety muzułmań- 
rwania zakupów w Polsce. Polska manufaktura | skie, aby dostać się do sułtańskiej niewoli i zo- 
w takim stopniu odpowiada wymaganiom w Ro |stąć odaliskami, czyli służebnicami „żon sułtań: 
sj, że wogóle odpada możliwość postawienia | skich*. 

w toj sprawie takiego zapytania. Wszelako nale- | Największem uznaniem u padyszach i arysto- 
ży wziąć pod uwagę, że Polska wyrabia przede. |krącji tureckiej cieszyły się Czerkieski, z po- 
wszystkiem manufakturę zimową, którą też zaku- śród nich rekrutowały się najpiękniejsze i naj- 
pywały sowiety latem. Obecnie czynione są zako- | wplywowsze damy haremowe. Często porywa- 
py manufaktury wiosennej, dostarczanej przed no je i przywożono z ojczyzny do Stambułu, 
wojną przedewszystkiem przez Niemcy, „Wniesz- |jnne znowu dobrowolnie oddawały się w nie- 
torg“ przy zakupach w innych krajach kuczvsta | wolę, Najpiękniejsza jednak dziewczyna nie la- 
z dogodnych warunków kredytowych. Mianowicie | tyg. osiągała to szczęście. Oddać się więc mu- 
przy zakupach manufaktury we Włoszech, uzy” | siała w opiekę wplywowej stręczycielce, która 
skuje kredyt 10-miesięczny, przytem spłata ratami | załątwiała sprawę przyjęcia do Seraju. 

miesięcznemi, poczynając od piątego  miesiąca.| Słyżba odaliski trwała lat dziewięć, ciężko 
w Niemczech 6—9 i 12-miesięczny, w  Austrjl za$ pracujące Murzynki obowiązane były do 
G i 12-miesięczny, we Francji 6-miesięczny kredy- | siedmioletniego pobytu w haremie. Po upływio 
tuje się cała należność. : tego czasu otrzymywały dopiero „list wyzwa» 

„Ekonomiczeskaja Ziźń* pisze, że niepokój fa- lający* wraz z pokaźną sumą pieniężną. 
brykatnów polskich nie ma podstaw realnych, —-|  "Przeba przyznać, iż sułtan dbał o swe odali- 
Prawdą jest tylko to, ża Rosja rzeczywiście pro | skj iz reguły wydawał je bardzo dobrze za mąż 
wadzi w Niemczech układy o zakup manufaktury Dzieci, urodzone z dam haremowych, wychowy- 
wiosennej, które, Polska nie produkuje. wane były bardzo starannie i traktowano je na 
|równi z potomstwem „legalnych żon”. 

Historja turecka zna częste wypadki, iż ubo- 
ga odaliska zostawała pierwszą sułtanką i od- 
z i i grywała wpływową role w polityce. Seraj nie 
k Po:udniowej Ameryce był jednakże wolny od intryg i oair się 
W berlińskim Towarzyswie Medycznem zde-, w nim straszliwe sceny. Bywało to wtedy, gdy, 
maskował dzisiaj wybitny lekarz i uczony bra- | starzejąca się sułtanka zauważyła, iż pady- 
zylijski, profesor Carlos Chagas, pełniący obec-; szach zwraca uwagę na jej służebną i zanied- 
nie obowiązki dyrektora instytutu „Osvaldo; buja swą legalną żonę, 
Cruz“ do zwalczania chorób tropikalnych | mmmmmmee 
w Rio de Janeiro, jednego z utajonych dotąd, Odpowiedzialny redaktor: 
a najzacieklejszych wrogów ludzkości, straszną MICHAŁ KONOPIŃSKI 
chorobę zwaną popularnie a mylnie: „Śpiączką 
południowo-amerykańską*. Zaraza ta stanowi| SEEN WARNA 
fna 2 HRUN o jamal plag, jakie nawie- + 34 ORE Rady wyznaniowej Gminy izraelickie] w Kra- 
zają dzielne zastępy naszych emigrantów po- 
rających się w sposób bohaterski z ciężką dolą = w Soto ZA 
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